
Chodakowska 
do końca roku
Przebudowa ulicy 
Chodakowskiej 
ruszy we wrześniu. 
Mazowiecki Zarząd Dróg 
Wojewódzkich ogłosił, że 
ma wykonawcę robót.
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Wielkie święto 
plonów
W tym roku Dożynki 
Powiatu Sochaczewskiego 
odbędą się w niedzielę, 
10 września w Sochaczewie  
przy ul. Lazurowej. 
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Sezon na plaży
Od ubiegłego roku mamy 
plażę miejską wraz z 
przystanią kajakową, w 
czerwcu tego roku utworzono 
także miejsce do kąpieli. 
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Śladami 
Chopina
W kramnicach spotkało 
się kilkudziesięciu 
miłośników twórczości 
Chopina i fotografi ka 
Czesława Czaplińskiego.
                                   str. 15
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700 rowerów na starcie

Za nami XVIII Rodzinny Rajd Rowerowy im. Tadeusza Krawczyka. Blisko 700 uczestników, wśród których był 
m.in. poseł na sejm, minister Maciej Małecki (od lat jeden z głównych organizatorów imprezy), pokonało 
42-kilometrową trasę. W Kamionie Poduchownym wszyscy wzięli udział w pikniku rodzinnym Strona 11

Gotowi do roku szkolnego Sochaczew wraca nad Bzurę

Sochaczewska oświata ma za sobą pracowite wakacje. Nasze szkoły 
i przedszkola są już gotowe na następne 10 miesięcy. Większość ma 
nowych dyrektorów 

Przez całą minioną 
niedzielę na miej-
skiej plaży trwało 
Święto Bzury. So-
chaczewianie mieli 
okazję podziwiać 
m.in. szereg wido-
wiskowych konku-
rencji sportowych, 
a także bawić się 
na koncertach. 
Gwiazdą wieczoru 
był zespół Jary Od-
dział Zamknięty. 

Str. 2, 3, 4 Str. 13
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Zawsze 
aktualne 

informacje

WWW.ZIEMIA-

SOCHACZEWSKA.PL

WAŻNE TELEFONY
MOSiR 
46 862-77-59

Muzeum Ziemi 
Sochaczewskiej 
i Pola Bitwy nad Bzurą
46 862-33-09, 

PEC 
46 862-92-00, 
telefony alarmowe 24h 604-206-
108, 602-789-111

Pogotowie 
energetyczne 991
Pogotowie gazowe 
(Sime Polska) 
602-343-343, 792-008-866

Pogotowie 999

Policja 
997, 46 863-72-00

PKP 19-757

Koleje Mazowieckie
22 364-44-44

PKS Grodzisk Mazowiecki, baza 
w Sochaczewie 
46 862-55-12

Sąd Rejonowy 
46 862-32-64
Schronisko „Azorek” 
791-604-108
791-606-109 (adopcje)
Fundacja „Nero” 
502-156-186
Starostwo Powiatowe 
46 864-18-40, 46 864-18-73
Straż pożarna 
998, 46 862-23-70
Szpital 
46 864-95-00, 46 864-96-00
MPT Taxi 
191-91
Taxi 
46 862-28-42
Taxi Nowa całodobowa 
888-766-600
USC 
46 862-23-02
Urząd Miejski 
46 862-27-30, 46 862-22-35
Urząd Skarbowy 
46 862-26-04
Zakład Wodociągów 
i Kanalizacji 
46 862-82-30
Zgłaszanie awarii 
sieci wodociągowej 
i kanalizacji sanitarnej 
604-195-867, 696-056-281, 
664-157-699
ZGK 46 862-81-06, 46 862-93-14
ZKM 46 862-99-27
ZUS 46 862-64-33
Zgłaszanie awarii 
sieci oświetlenia 
ulicznego
698-088-755, 606-663-186
Całodobowy telefon 
alarmowy Urzędu Miasta
46 862-36-82

Miasto jest gotowe na 

nowy rok szkolny?

Tak, w każdej z naszych pla-
cówek przeprowadzono drob-
ne remonty oraz naprawy, 
malowano pomieszczenia. Z 
większych przedsięwzięć wy-
mienić należy budowę parkingu 
oraz remont łazienek w Zespo-
le Szkół w Chodakowie , a także 
remont łazienek i rozpoczętą bu-
dowę boiska wielofunkcyjnego 
w Szkole Podstawowej nr 3. In-
westycje te wybrali do realizacji 
mieszkańcy podczas głosowa-
nia w ramach Sochaczewskiego 
Budżetu Obywatelskiego.
Duża część przygotowań była 
związana z likwidacją gimna-
zjów. Reforma wymusiła do-
stosowanie klas do tego, by ko-
rzystać z nich mogły młodsze 
dzieci. Zakupiliśmy nowe me-
ble, zmodernizowaliśmy świetli-
ce i łazienki. Rodzice nie mają się 
o co martwić - nowe pomiesz-
czenia zostały przygotowane na 
przyjęcie pierwszoklasistów oraz 
wychowanków przedszkoli.

Remont sfi nansowany 
został z budżetu miasta?
Otrzymaliśmy dofi nanso-
wanie z MEN, które w du-
żej części zabezpieczyło na-
sze wydatki. Wyniosło ono 
ponad 190 tys. zł. Resztę do-
płaciliśmy z budżetu miasta.

Dostosowanie szkół do 
reformy musiało być spo-
rym przedsięwzięciem. 
Od 1 września czeka nas 
przecież dużo zmian.
Po pierwsze zaczną działać dwie 
nowe podstawówki – nr 1 i 6, 
które zastąpią gimnazja nr 1 i 
2. Uczniowie gimnazjów będą 
teraz uczęszczać do szkół pod-
stawowych z oddziałami gim-
nazjalnymi. Ich absolwenci 
ukończą gimnazjum, mimo że 
będą chodzić do szkoły pod-
stawowej. W tym roku szkol-
nym w 24 oddziałach uczyć się 
będzie blisko 600 gimnazja-
listów. Po ukończeniu szkoły 
dalej będą się kształcić starym 
trybem, czyli np. pójdą do trzy-
letniego liceum. Reforma zakła-
da, że przez pięć lat trwać będzie 

okres przejściowy. Dzieci, któ-
re ukończyły VI klasę w SP nr 4 
przejdą na dwa lata do „szóstki”, 
a szóstoklasiści SP nr 3 do sąsia-
dującej z nią „jedynki”. 

Dlaczego wybrano akurat 
taki model?
Rada Miasta zdecydowała się na 
takie rozwiązanie z prozaiczne-
go powodu – względów lokalo-
wych. Zapewnienie dzieciom i 
młodzieży odpowiednich wa-
runków do nauki to nasz prio-
rytet. Inaczej groziłoby nam 
przepełnienie, zmianowość, 
przy jednocześnie niewykorzy-
stanych budynkach znajdują-
cych się w niedalekiej odległości. 
Stąd decyzja, że od siódmej kla-
sy uczniowie „trójki” i „czwórki” 
staną się uczniami SP nr 1 i SP 
nr 6. Wiązać będzie się to też ze 
zmianą nauczycieli i wychowaw-
ców. Miałoby to miejsce również 
gdyby nie doszło do ostatniej re-
formy systemu edukacji.

A dyrektorzy likwidowa-
nych placówek?
Co do dyrektorów gimnazjów, 
to akurat się tak złożyło, że ko-
niec ich kadencji zbiegł się z re-
formą wygaszającą ich placów-
ki. Będą oni pełnić funkcje 

dyrektorów do końca sierpnia. 
Chciałbym im bardzo podzię-
kować, że od miesięcy, w tym w 
wakacje, zajmowali się przygo-
towaniem nowych podstawó-
wek do roku szkolnego 2017/18.

W mediach słyszy się o 
tym, że zmiany w oświa-
cie mogą się wiązać ze 
zwolnieniami nauczycie-
li. Jak to było w naszym 
mieście?
Staraliśmy się zapewnić wszyst-
kim miejsca pracy. Nauczyciele 
dostawali propozycje przeniesie-
nia do pracy w innych placów-
kach. Dowodem na to, że nie było 
zwolnień, były pisma dyrektorów 
z prośbą o możliwość zatrudnie-
nia emerytowanych nauczycie-
li, np. biologii, fi zyki, chemii, czy 
języka polskiego. Gdy brakowało 
pedagogów uczących tych przed-
miotów, wyrażaliśmy zgodę na 
ich zatrudnienie.

W sierpniu odbywały się 
konkursy na stanowiska 
dyrektorskie. Jak Pan 
skomentuje ich wyniki?
W związku z zakończeniem ka-
dencji aż pięciu dyrektorów, na-
leżało rozpisać konkursy i wy-
łonić dyrektorów na najbliższe 5 

lat. To duży wysiłek dla samorzą-
du, ale także samych kandyda-
tów, bo procedura konkursowa 
jest dość skomplikowana i szcze-
gółowa. Choćby brak daty czy 
podpisu na jednym z dokumen-
tów złożonych w ofercie przez 
kandydata skutkuje jej odrzuce-
niem. Jednak tylko w przypad-
ku Szkoły Podstawowej nr 4 nie 
udało się rozstrzygnąć konkur-
su przed 1 września. W takiej sy-
tuacji, do czasu wyłonienia dy-
rektora w drodze postępowania 
konkursowego, organ prowadzą-
cy powierza obowiązki kierowa-
nia placówką wybranemu przez 
siebie nauczycielowi. Tak będzie 
w SP 4. Postępowanie konkurso-
we potrwa kilka tygodni i przez 
ten czas szkoła będzie pracowała 
normalnie. Kadra „czwórki” nie 
ma żadnego powodu do niepo-
koju. Chciałbym też nadmienić, 
że w ostatnich dniach kolejnych 
dziesięciu nauczycieli awan-
sowało na stopień nauczyciela 
mianowanego. Wszyscy, którzy 
przystąpili do egzaminu przeszli 
go pozytywnie.

W najbliższych dniach 
poznamy ostateczne wy-
niki rekrutacji dzieci do 
szkół i przedszkoli. Czy w 

związku z reformą oświa-
ty była ona utrudniona?
Kolejny rok z rzędu korzysta-
liśmy z rekrutacji elektronicz-
nej, której jestem wielkim zwo-
lennikiem. Prowadzony w ten 
sposób nabór w jasny sposób 
pokazuje nam, ile powinni-
śmy stworzyć miejsc, oddzia-
łów, jakie jest zainteresowanie 
poszczególnymi placówkami 
itd. Największe problemy mia-
ły nowe szkoły podstawowe nr 
1 i 6. Wydaje mi się, że w dużej 
mierze wynikały one z przy-
zwyczajenia rodziców do daw-
nej sieci szkół. Obwody uległy 
zmianie, a wiele osób i tak od-
ruchowo zapisywało dzieci do 
podstawówek, które przedtem 
były przypisane do ich adresów 
zamieszkania, czyli SP nr 4 i SP 
nr 3. 

Czy są dopuszczalne 
jeszcze jakieś zmiany?
Sama rekrutacja zakończy się w 
ostatnich dniach sierpnia, choć 
jeszcze we wrześniu zdarzają się 
pojedyncze przesunięcia mię-
dzy jednostkami, związane np. 
z tym, że rodzina się przepro-
wadza i decyduje na przenie-
sienie dziecka do placówki bliż-
szej miejsca zamieszkania. Są to 
jednak, jak powiedziałem, jed-
nostkowe przypadki. Faktem 
jest jednak to, że udało nam się 
zapewnić miejsca w szkołach i 
przedszkolach dla wszystkich 
sochaczewskich dzieci. Poje-
dyncze wolne miejsca zapełnia-
my uczniami spoza Sochacze-
wa, którzy chcą chodzić do 
naszych szkół.

W przedszkolach wystar-
czyło miejsc dla trzylatków?
Tak, oczywiście, to nasz obo-
wiązek. Udało się nam tak zor-
ganizować liczbę oddziałów, 
że nie musieliśmy rozpisywać 
konkursu i szukać miejsc w pla-
cówkach niepublicznych. Przy 
podstawówkach nr 1 i 4 uru-
chomiliśmy dodatkowe od-
działy zerowe. Przygotowali-
śmy w nich 175 miejsc. Przy SP 
nr 6 działać będzie nadal fi lia 
przedszkola nr 3. To spowodo-
wało, że wszystkie dzieci trzy-

Sochaczew gotowy na nowy  r
POCZĄTEK ROKU SZKOLNEGO

Przed nami wyjątkowy rok szkolny – pierwszy po likwidującej gimnazja reformie oświaty. O tym, czy 
nasze szkoły są przygotowane na 1 września i co wyjątkowego czeka na sochaczewskich uczniów przez 
najbliższe dwa lata, z zastępcą burmistrza Markiem Fergińskim rozmawia Agnieszka Poryszewska.
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24 sierpnia dyrektorzy przed-
szkoli nr 6 i 7, oraz wyłonieni 
w lipcowych konkursach sze-
fowie Szkół Podstawowych nr 
1, 2 i 6: Małgorzata Gorgis, Da-
riusz Kosiński i Jadwiga Sikor-
ska, odebrali akty powierzenia 
im stanowisk na pięcioletnie 
kadencje. Z kolei 29 sierpnia 
podziękowania od burmistrza 
za lata pracy odbiorą byłe sze-
fowe placówek – Ewa Mali-
nowska z „czwórki” (9 lat pra-
cy na stanowisku dyrektora), 
Teresa Zawisza-Chlebowska z 
gimnazjum nr 2 (10 lat), Danu-
ta Walczuk z przedszkola nr 7 

(20 lat) i Ewa Brylska z przed-
szkola nr 6 (31 lat).

W przypadku „czwórki”, 
gdzie za pierwszym razem nie 
udało się wyłonić dyrektora (w do-
kumentach złożonych przez jedy-

nego kandydata komisja stwier-
dziła braki formalne), ogłoszony 
zostanie kolejny konkurs. Do tego 
czasu kierowanie placówką bur-
mistrz powierzy najprawdopo-
dobniej wicedyrektorowi SP 4.

Przypomnijmy, że dy-
rektorów szkół i przedszko-
li wybiera się na pięcioletnie 
kadencje. Wedle wcześniej 
obowiązujących przepisów, 
gdy kończyła się kadencja 
burmistrz mógł ogłosić kon-
kurs na stanowisko dyrekto-
ra, albo po zasięgnięciu opinii 
Rady Pedagogicznej, rodzi-
ców i kuratorium oświaty po-
wierzyć dotychczasowemu 
dyrektorkowi te obowiązki 
na następne 5 lat. To już jed-
nak przeszłość. Od stycznia 
br., gdy kończy się pięciolet-
nia kadencja, burmistrz musi 
ogłosić konkurs, gdyż nie 
może powierzać obowiązków 
na następne lata.

Kolejni nowi dyrektorzy
Za nami trzy kolejne konkursy na stanowiska dyrektorów miejskich placówek oświaty. 
Już wiemy, że nowym dyrektorem Miejskiego Przedszkola nr 6 w Chodakowie została 
Anna Sobieraj, a Miejskim Przedszkolem nr 7 przy ul. Żwirki i Wigury pokieruje 
Zofi a Miszczak. Niestety, nie udało się wyłonić dyrektora Szkoły Podstawowej nr 4.

Dyrektor Miejskiego Przedszko-
la nr 6 Anna Sobieraj ukończyła pe-
dagogikę w Mazowieckiej Wyższej 
Szkole Humanistyczno-Pedagogicz-
nej w Łowiczu, a także studia podyplo-
mowe z zakresu oligofrenopedagogiki 
(2004) i wychowania przedszkolnego 
(2008). Od lat pracuje z dziećmi o spe-
cjalnych potrzebach edukacyjnych. 
W latach 2001-2002 była wychowaw-
cą w Miejskim Przedszkolu nr 4, po-
tem dwa lata uczyła języka angielskiego w Szkole Podstawowej nr 
4, by w 2004 roku wrócić do przedszkola nr 4 (pedagog specjalny 
i wychowawca). Jednocześnie współpracowała z Poradnią Psycho-
logiczno-Pedagogiczną i MOPS, gdzie do jej obowiązków należa-
ło m.in. prowadzenie terapii stymulującej rozwój poznawczy dzieci, 
praca z dziećmi po porażeniu mózgowym i z zaburzeniami o ce-
chach autyzmu. W 2011 roku podjęła pracę w Szkole Podstawowej 
nr 4, a w 2013 przeszła do Miejskiego Przedszkola nr 3.

Dyrektor Miejskiego Przed-
szkola nr 7 Zofi a Miszczak ukoń-
czyła studium wychowania przed-
szkolnego w Skierniewicach, 
następnie metodyczne i w 1992 
roku studium nauczycielskie o 
specjalności nauczanie początko-
we. W 1997 roku ukończyła pe-
dagogikę na Uniwersytecie War-
szawskim, a w 2017 roku dwuletnie 
studia podyplomowe z zakresu za-
rządzania oświatą. W latach 1982-2008 pracowała w Szkole 
Podstawowej w Młodzieszynie (nauczanie początkowe), po-
tem w chodakowskim Zespole Szkół, rok w Szkole Podstawo-
wej nr 2, a przez ostatnie dwa lata w Sochaczewskiej Szkole 
Umiejętności. Odbyła wiele kursów i szkoleń doskonalących 
m.in. z zakresu dydaktyki w klasach I-III, przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie, funkcjonowania samorządu szkolne-
go, pierwszej pomocy przedmedycznej.

Miejskie placówki oświatowe 
i ich dyrektorzy, stan na 1.09.2017 
Miejskie Przedszkole nr 1 - Jolanta Skotak
Miejskie Przedszkole nr 3 - Renata Trzos
Miejskie Przedszkole nr 4 - Monika Radwańska-Komosa
Miejskie Przedszkole nr 6 - Anna Sobieraj
Miejskie Przedszkole nr 7 - Zofi a Miszczak
Szkoła Podstawowa nr 1 - Małgorzata Gorgis
Szkoła Podstawowa nr 2 - Dariusz Kosiński
Szkoła Podstawowa nr 3 - Krzysztof Werłaty
Szkoła Podstawowa nr 4 - (drugi konkurs) 
Szkoła Podstawowa nr 6 - Jadwiga Sikorska
Szkoła Podstawowa nr 7 - Zbigniew Pakuła

Przedszkole nr 6 Przedszkole nr 7 

POCZĄTEK ROKU SZKOLNEGO

letnie, których rodzice wyrazi-
li taką chęć, rozpoczną naukę w 
przedszkolu. Z naszych danych 
wynika, że takich dzieci będzie 
prawie 180.

Czy rodzice chętnie de-
cydowali się na skorzy-
stanie z oferty oddzia-
łów przedszkolnych w 
szkołach? Do tej pory ra-
czej „przegrywały” one z 
przedszkolami.
Faktycznie, rodzice raczej de-
cydowali się na pozostawienie 
dzieci na kolejny rok w przed-
szkolach, mimo że propono-
waliśmy skorzystanie z 10-go-
dzinnych oddziałów przy 
podstawówkach, które są stric-
te nastawione na przygotowanie 
do nauki szkolnej. Spotkałem 
się z opiniami, że w ten sposób 
rodzice niejako „przedłużają” 
swoim pociechom dzieciństwo 
– zostają w tej samej grupie ró-
wieśniczej, z tą samą nauczyciel-
ką. Tymczasem oddziały „ze-
rowe” mają wiele zalet. Wiele z 
uczęszczających do nich dzieci 
zostanie w tych szkołach na ko-
lejne 8 lat. Mają możliwość za-
aklimatyzowania i dobrego po-
znania nowego miejsca.

A jak przedstawia się 
sprawa 6-latków w kla-
sach pierwszych?
Kilkadziesiąt osób zdecydowa-
ło się na wcześniejsze wysłanie 
dzieci do szkoły podstawowej. 
Dyrektorzy naszych szkół ob-
serwują, że dzieci sześcioletnie 
dobrze sobie radzą i szybko się 
adaptują w szkołach. Zwłasz-
cza, gdy wcześniej uczęszczały 
do przedszkola. W roku szkol-
nym 2017/18 naukę w klasach 
pierwszych rozpocznie w So-
chaczewie prawie czterystu 6 i 
7-latków.

Dobrą wiadomością dla 
rodziców jest też to, że 
mogą liczyć na darmowe 
podręczniki.
Sądzę, że każda z rodzin od-
czuje to w portfelu. Darmo-
we książki dostaną wszyscy 
uczniowie podstawówek oraz 
uczniowie klas 2 i 3 wygasza-
nych gimnazjów. We własnym 
zakresie należy nabyć tylko 
podręcznik do religii lub ety-
ki oraz oczywiście standardo-
wą wyprawkę szkolną – plecak, 

piórnik, zeszyty itp.
Chciałam nawiązać jesz-
cze do projektów edu-
kacyjnych, które ruszą 
we września w naszych 
szkołach. 
Pięć z sześciu złożonych przez 
nas wniosków zostało zakwalifi -
kowanych do realizacji. To duży 
sukces, ponieważ zainteresowa-
nie projektami edukacyjnymi 
było bardzo duże. Udało nam 
się pozyskać ponad 1,5 mln zł, 
za które, aż do 2019 roku, pro-
wadzone będą zajęcia dodatko-
we m.in. z matematyki, biologii, 
fi zyki. Skorzysta z nich aż tysiąc 
dzieci, które dzięki nim rozwi-
jać będą swoje zainteresowania 
oraz talenty, a także wyrówny-
wać braki edukacyjne. Ponadto 
uczniowie korzystać będą z no-
wych laptopów, rzutników, ta-
blic interaktywnych oraz wielu 
innych pomocy dydaktycznych, 
będą też wyjeżdżać na wyciecz-
ki edukacyjne. Projekt ruszy we 
wrześniu. To kilka tysięcy go-
dzin zajęć językowych, kompu-
terowych, ciekawych ekspery-
mentów.

Program będzie prowa-
dzony m.in. w szkołach 
podstawowych nr 2, 4 i 7. 
Co z SP nr 3? Czy „trój-
ka” będzie jeszcze apliko-
wała w tym programie?
Tak, kolejny wniosek złoży-
my w październiku i liczę, 
że zrobimy to z sukcesem.

Zarządzany przez Pana 
sektor ma za sobą bardzo 
intensywny okres.
Tak, to były wyjątkowo praco-
wite wakacje: konkursy, remon-
ty, reforma oświaty, wdraża-
nie nowych projektów, awanse 
zawodowe – nie narzekaliśmy 
na nudę. Najważniejsze jed-
nak, że jesteśmy gotowi do roz-
poczęcia roku szkolnego, który 
w tym roku wyjątkowo będzie 
krótszy. Przypomnę rodzicom, 
że zgodnie z decyzją Minister-
stwa Edukacji Narodowej, gdy 
1 września wypada w piątek, 
sobotę lub niedzielę, uczniowie 
wracają do szkoły w pierwszy 
dzień roboczy po weekendzie, 
zatem w tym roku będzie to 4 
września, a pierwsze lekcje do-
piero 5 września. Dzieciom, ro-
dzicom i całej kadrze życzę, by 
to był dobry rok.
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Artykuł o młodzieszyńskich 
gimnazjalistach miałam na 
myśli już od dawna, tylko bra-
kowało jakoś okazji, by go do-
kończyć. Zbliżająca się reforma 
edukacji nadała jednak temu 
tematowi inny wymiar. Trzeba 
go było w końcu poruszyć, bo 
jego główni bohaterowie, czy-
li rzeczeni gimnazjaliści będą 
niebawem postaciami... histo-
rycznymi. Co by powiedzieć o 
naszych gimnazjalistach, to są 
to persony różnorodne. Zauwa-
ża się jednak, że występują tu 
dwa, niezwykle trudne do po-
mylenia typy uczniów.

Cujonus Gimnazjalus, o 
Matko! dostałem piątkę! To 

uczeń, który nie ma spóźnień, 
mimo, że lekcja rozpoczy-
na się o godzinie ósmej rano, 
to Ci są w szkole już kwa-
drans po siódmej, bo trzę-
są się z obawy o to, że po dro-
dze z szatni, znajdującej się w 
piwnicy, do klasy na pierw-
szym piętrze, mogą zwinąć 
tuż przed ósmą schody i bie-
dacy nie zdążą na lekcję. Wła-
ściwie trudno pośród ich ocen 
dostrzec jedynkę. Gdy jed-
nak taka się pojawi, to cierpią 
okrutne katusze i jeśli jest to 
na przykład jedynka z mate-
matyki, to nie uczą się na pa-
mięć samego wzoru, ale też 
jak się go wyprowadza. Nie-

strudzenie w każdej okazji, by 
poprawić oceny, bo w końcu 
co szóstka to szóstka. Wszak 
piątka na świadectwie wyglą-
da znacznie gorzej!

Leniwus Gimnazjalus – 
jakoś to będzie (wersja orygi-
nalna)... drugi, funkcjonujący 
w naszej szkole, będący de fac-
to istotnym powodem popeł-
nienia tego artykułu. Te kil-
ka zdań, które przeczytacie 
za moment, są właściwie wo-
łaniem (trochę daremnym) 
o pomoc, bo takowych gim-
nazjalistów, jest niestety co-
raz więcej. Na pozór nic ich 
od wcześniej opisywanych 
kujonów nie odróżnia. Też są 

w szkole o 7:15, i też z szatni 
umieszczonej w piwnicy wy-
chodzą do klas znajdujących 
się na piętrze. Ba, nawet tymi 
samymi schodami wychodzą, 
ale jakoś  nie boją się, że ktoś te 
schody zwinie.

Fascynujący jest także ka-
talog rzeczy, które popełniają, 
aby na ósmą do klasy nie trafi ć 
– gra w ping-ponga, oglądanie 
schodów wejściowych, spoży-
wanie słodkich bułek i z grzy-
bami typu pizzerinka, ale nadto 
wszystko prym wiedzie „komó-
ra”, czyli najbliższy, nie zadający 
pytań przyjaciel każdego mło-
dego człowieka. Ilość zdjęć zro-
bionych zwłaszcza przez gim-

nazjalus  leniwus płci żeńskiej 
(szczególnie w toalecie, bo tam 
jest lustro) mogłaby spokojnie 
ubiegać się o Rekord Guinnessa. 
Fejsbuki, snapczaty, instagramy 
czy inne społecznościowe wy-
nalazki zza wielkiej wody, tak 
pochłaniają naszych bohaterów, 
że Ci nie słyszą dzwonka i spóź-
niają się na zajęcia. Kiedyś, przed 
lekcjami to się po kryjomu lek-
cje odrabiało (znaczy spisywa-
ło od kolegi) a teraz jest „telefo-
nik” i gierki, w których przodują 
zwłaszcza leniwus gimnazjalus 
płci męskiej. Telefon stał się dla 
nich niemal Bogiem.

Wymienione wyżej przy-
padki „owocują” nie tylko re-

gularnymi spóźnieniami na 
lekcje.  Gimnazjalus Leni-
wus (obu płci) bardzo często 
nie robią nic. Nie mają zeszy-
tów z odrobioną pracą domo-
wą, nie uczą się zadanych tre-
ści itp. Ktoś powie, że tacy 
uczniowie jak szkoła istnie-
je, to zawsze byli i pewnie po 
części ma rację, ale nie było 
ich aż tak wielu.

P.S. Ale i tak moje gimna-
zjum jest najlepsze na świecie!

Patrycja Zielonka
„Młodziesz” gazetka 
szkolna Gimnazjum 

w Młodzieszynie 
(rok XI, nr 48) maj 2017

Sebastian Stępień
sebastian.stepien@sochaczew.pl

W tym roku rodzice uczniów 
podstawówek i wygaszanych 
gimnazjów mają trochę łatwiej, 
gdyż dzieci dostaną podręcz-
niki w szkole. I mimo, że rząd 
aktywnie wspiera rodziców, by 
ograniczyć ich wydatki szkolne, 
nie da się ukryć, że podręczniki 
to nie wszystko. Trudno sobie 
wyobrazić, żeby dziecko poszło 
do szkoły bez tornistra, stroju 
sportowego, zeszytów, koloro-
wych bloków itp. 

Plecaki na każdą kieszeń
To, że znajdujemy się u progu 
rozpoczęcia roku szkolnego 
doskonale widać w marketach. 
Już od wejścia witają nas pro-
mocje artykułów szkolnych. 
Naszą uwagę zwróciła bogata 
oferta tornistrów. W tym roku 
bardzo wyeksponowane są na-
prawdę tanie plecaki w formie 
worka na sznurkach kosztują-
ce 20-30 zł. Za nieco solidniej-
sze konstrukcje będziemy mu-
sieli zapłacić przynajmniej 60 
zł, podczas gdy ceny usztyw-
nianych tornistrów zaczyna-
ją się od 100 zł. Na tornistry 

znanych marek i te z postacia-
mi z bajek musimy przezna-
czyć przynajmniej 240 zł. Cenę 
podnoszą licencje za wykorzy-
stanie podobizn np. Minion-
ków, Barbie, Króla Juliana czy 
Batmana.  

Piórnik na miarę potrzeb
Ceny najprostszych piórni-
ków zaczynają się od kilku 
złotych, jednak ich podsta-
wowa wada, to brak przegró-
dek i raczej do wielu torni-
strów nie trafi ą. Już za 15 zł 
możemy kupić przybornik 
solidniejszy, z przegródkami, 
a jeśli dopłacimy jeszcze kil-
ka złotych w piórniku znaj-
dzie się podstawowe wypo-
sażenie, takiej jak długopis, 
ołówek i gumka do ściera-
nia, a nawet nożyczki. Ceny 
rosną wraz z wyposażeniem. 
W granicach 30 zł możemy 
już znaleźć przybornik wy-
posażony dodatkowo w sześć 
fl amastrów i sześć kredek w 
podstawowych kolorach, a 
także plan lekcji. 

Do pisania i kolorowania
Jeśli postanowimy doposażyć 
dziecko w dodatkowe przy-

bory do pisania i kolorowania, 
wybór jest ogromny. Najtań-
szy długopis, jaki udało nam 
się znaleźć w sochaczewskich 
sklepach, kosztował niewiele 
ponad złotówkę. Nic nie stoi 
jednak na przeszkodzie, żeby 
kupić pisak nawet za ponad 20 
zł. W tej cenie długopis może 
być wyposażony w kilka róż-
nokolorowych wkładów, albo 
specjalną gumkę do ścierania 

tuszu. To podobno najnow-
szy hit.

Najtańszy zestaw kredek 
(12 kolorów) kosztuje niecałe 3 
zł. Ceny kredek świecowych za-
czynają się od około 4 zł. Tyle 
również zapłacimy za najtańszy 
zestaw fl amastrów czy zestaw 
sześciu kolorów plasteliny. No-
życzki szkolne czy zestaw geo-
metryczny znajdziemy już za 
1,5 zł. Farby plakatowe będą nas 

kosztowały przynajmniej 10 zł 
i mowa tu o najmniejszych, 20 
ml pojemniczkach. Za zestaw 
pędzli do malowania zapłacimy 
niecałe 4 zł.

I żeby było w czym pisać
Najtańsze zeszyty A5 w linie, w 
kratkę lub czyste kosztują zale-
dwie kilkadziesiąt groszy. Mu-
simy jednak pamiętać, że cho-
dzi o zeszyty 16-kartkowe. Za 

20 kartek bloku rysunkowego 
A4 zapłacimy około złotówki. 
Tylko trochę więcej będzie nas 
kosztował zeszyt papierów ko-
lorowych (8 kolorów) – przy-
najmniej 1,29 zł. Dziesięcio-
kartkowy blok techniczny to 
już wydatek przynajmniej 2 zł. 

Jeśli dziecko ma w szko-
le muzykę, do wyprawki bę-
dziemy musieli doliczyć zakup 
dzwonków lub fl etu (koszt od 
ok. 20-50 zł za fl et oraz ok. 40-
60 zł za cymbałki). 

Darmowe podręczniki 
na nowych zasadach
Uczniowie wszystkich klas 
szkoły podstawowej oraz dru-
gich i trzecich klas gimna-
zjalnych otrzymają darmowe 
książki, ćwiczenia i materiały 
edukacyjne. Samorząd wystę-
puje o przyznanie dotacji na ta-
kie materiały, a szkoła otrzyma 
pieniądze, za które sfi nansuje 
zakupy. Podręczniki wybierają 
nauczyciele z listy zaopiniowa-
nych przez MEN. Po stronie ro-
dziców zostanie jedynie zakup 
podręcznika do religii i dru-
giego języka obcego (większość 
szkół wprowadza jego naukę w 
czwartej klasie).

Ostatnia chwila na skompletowanie wyprawki
Zapewnienie dziecku szkolnej wyprawki to według GUS wydatek około 600 zł. I jak to ze statystyką bywa, rodzice mogą 
zaszaleć i wydać 1000 zł, a oszczędni skompletować wszystko za 300 złotych. Wybór jest ogromny, podobnie jak różnice 
w cenach – nawet tych samych rzeczy w różnych sklepach. 

  Już za kilka dni rozpoczęcie nowego roku szkolnego. To doskonała okazja, by wrócić do cyklu pu-
blikacji zamieszczonych w gazetkach szkolnych nadesłanych  na XXI Konkurs Młodych Dziennikarzy, 
którego organizatorem jest nasza redakcja. Dzisiaj zachęcamy do lektury artykułu „Gimnazjalisty 
portret własny”, autorstwa laureatki Kolorowego Ołówka, Patrycji Zielonki, uczennicy Gimnazjum 
w Młodzieszynie.

Naszego gimnazjalisty portret własny

POCZĄTEK ROKU SZKOLNEGO

Młodzi 
piszą 
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BUDŻET OBYWATELSKI

Maciej Frankowski

maciej.frankowski@sochaczew.pl

To rozdysponowania przez 
mieszkańców jest 1.150.000 
zł. Podobnie jak w ubiegłej 
edycji SBO obowiązywać 
będzie podział na tak zwa-
ne projekty duże (od 100.000 
zł do 830.000 zł) i małe (do 
100.000 zł), na które pula do 
podziału wyniesie 320.000 zł. 

- Propozycje do budżetu 
obywatelskiego 2018 przyj-
mowaliśmy do 15 sierpnia. 
Otrzymaliśmy w sumie 28 
wniosków, przy czym jeden 
z nich wpłynął po terminie 
i niestety, ze względów for-
malnych, zespół opiniujący 
musiał go odrzucić – mówi 
naczelnik Wydziału Spor-
tu i Organizacji Pozarządo-
wych UM Agata Kalińska.

W tym roku zgłoszono 
13 małych i 14 dużych pro-
jektów. Ich łączna wartość 
wynosi blisko osiem milio-
nów złotych. Pojawiły się 
całkiem nowe pomysły, ale 
jest też kilka „powtórek”, 
projektów z poprzednich 
lat. W tym roku nie zo-
stał złożony żaden wniosek 
przez społeczność choda-
kowskiego Zespołu Szkół. 
Są też propozycje powiela-
jące się (przykładowo „Bul-
wary nad Bzurą”). Już wie-

my, że pomysłodawcy doszli 
do porozumienia i będą 
prowadzić wspólną akcję 
promocyjną, aby zwiększyć 
szanse na realizację tego 
przedsięwzięcia? 

Tymczasem trwają pra-
ce nad przygotowaniem 
ostatecznej listy, która zo-
stanie poddana pod gło-
sowanie. We wtorek 22 
sierpnia w kramnicach 
miejskich spotkał się, po-
wołany przez burmistrza, 
sześcioosobowy zespół 
opiniujący projekty do So-
chaczewskiego Budżetu 
Obywatelskiego. Tworzą 
go: zastępca burmistrza 
Marek Fergiński (prze-
wodniczący), przedstawi-
ciele klubów radnych  Se-
lena Majcher (PiS) i Marek 
Kosieradzki (SFS), przed-
stawiciel Sochaczewskiej 
Rady Sportu Piotr Cy-
pel, Rady Działalności Po-
żytku Publicznego Iwona 
Woźnicka-Pietrzak i Po-
wiatowej Izby Gospodar-
czej Marek Stępowski.

- Zespół przejrzał 27 
wniosków złożonych w ter-
minie i wszystkie ocenił po-
zytywnie. Teraz wnioski 
będą badane pod względem 
merytorycznym przed od-
powiednie wydziały Urzę-
du Miejskiego. Kluczowe 

kryteria, które będą brane 
pod uwagę na tym etapie, to 
możliwość realizacji projek-
tu w kolejnym roku kalen-
darzowym oraz to, czy dane 
przedsięwzięcie uda się wy-
konać na terenie będącym 
własnością lub we władaniu 
miasta. Poza tym wykona-
na zostanie wstępna wyce-
na realizacji propozycji oraz 
ocena możliwości zabezpie-
czenia w budżecie miasta na 
kolejne lata ewentualnych 
kosztów, które projekt bę-
dzie generował. Korekty, po-
dobnie jak w ubiegłym roku, 
będą zapewne dotyczyły ty-
tułów nazw projektów, tak 
aby były one jak najbardziej 
zrozumiałe i jednoznacz-
ne. Gotowa lista powinna 
być gotowa do 15 września – 
mówi Agata Kalińska.

Głosowanie potrwa trzy 
tygodnie. Swoich fawory-
tów będzie można wska-
zywać od 29 września do 
20 października. Podobnie 

jak w poprzednich latach 
głosowanie przebiegnie 
dwutorowo. Wypełnio-
ne ankiety będzie można 
wrzucać do urn w wybra-
nych punktach na terenie 
miasta (poinformujemy 
wkrótce o ich lokalizacji) 
lub wypełnić je w formie 
elektronicznej na platfor-
mie internetowej budzet.
sochaczew.pl. Prawo udzia-
łu w głosowaniu ma każdy 
mieszkaniec Sochaczewa, 
który w 2017 roku kończy 
16 lat. Każdy głosujący bę-
dzie mógł wybrać maksy-
malnie dwa projekty z listy. 
Wyniki poznamy 3 listopa-
da. Do realizacji skierowa-
ne zostaną projekty, które 
uzyskają największą liczbę 
punktów, aż do wyczerpa-
nia puli środków fi nanso-
wych przeznaczonych na 
SBO 2018.

Obok prezentujemy 
„wstępną” listę projektów 
zgłoszonych do Sochaczew-
skiego Budżetu Obywatel-
skiego 2018. Numery, na-
zwy, szacowana wartość, 
zakresy wykonania przed-
sięwzięć mogą jeszcze ulec 
zmianie. Więcej informacji 
o konkretnych pomysłach 
przedstawimy w kolejnych 
wydaniach „Ziemi Socha-
czewskiej”.

LISTA PROJEKTÓW 
ZGŁOSZONYCH DO SBO 2018
1. Remont ulic Ogrodowej i Grunwaldzkiej
Pomysłodawca: Halina Kuzińska 
i mieszkańcy Chodakowa

Szacowany koszt: 260.000 zł

2. Plac zabaw i siłownia na Osiedlu Polna
Pomysłodawca: Marek Księżak
Szacowany koszt: 100.000 zł

3. Modernizacja kuchni szkolnej 
w Szkole Podstawowej nr 3 

Pomysłodawcy: Urszula Karazja, Zofia Owczarek
Szacowany koszt: 350.000 zł

4. Cykl pikników integracyjnych 
dla mieszkańców Sochaczewa

Pomysłodawca: Marek Kosieradzki
Szacowany koszt: 50.000 zł

5. Rowerowy tor przeszkód (ul. Wrzosowa)
Pomysłodawca: Bogumił Gajda
Szacowany koszt: 30.000 zł

6. Bulwary nad Bzurą
Pomysłodawcy: Daniel Jakubiak, Jacek Jakubiak
Szacowany koszt: 830.000 zł

7. Wiaty rekreacyjno-piknikowe 
na bulwarach nad Bzurą

Pomysłodawca: Selena Majcher
Szacowany koszt: 100.000 zł

8. Modernizacja przejścia dla pieszych 
i parkingu przy SCK i Kinie Mazowsze 
w Chodakowie 

Pomysłodawca: Robert Godzina
Szacowany koszt: 15.000 zł

9. Park „Kultura” w Boryszewie 
(za budynkiem SCK w Boryszewie)

Pomysłodawca: 
Magdalena Franaszek-Niewiadomska

Szacowany koszt: 830.000 zł

10. Strefa kibica na mistrzostwa świata 
w piłce nożnej 2018 (stadion MOSiR 
przy ul. Warszawskiej)

Pomysłodawca: Anna Ulicka
Szacowany koszt: 100.000 zł

11. Siłownia zewnętrzna 
na plaży miejskiej

Pomysłodawca: Marzena Kacprzak 
Szacowany koszt: 40.000 zł

12. Koncert Zespołu „Arka Noego”
Pomysłodawca: Anna Robak
Szacowany koszt: 20.500 zł (bez nagłośnienia)

13. Mobilny telebim w Sochaczewie
Pomysłodawca: Łukasz Kuciński
Szacowany koszt: 290.000 zł

14. Remont łazienki 
dla niepełnosprawnych 
(basen „Orka”)

Pomysłodawca: Anna Ulicka
Szacowany koszt: 60.000 zł

15. Przyrodniczy park zabaw
Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 300.000 zł

16. Doposażenie 
siłowni zewnętrznych

Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 200.000 zł

17. Wodny plac zabaw
Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 800.000 zł

18. Wiaty rowerowe, 
szybkie zestawy naprawcze, 
stojaki rowerowe

Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 350.000 zł

19. Studio nagrań
Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 350.000 zł

20. Sekundniki na światłach
Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 80.000 zł

21. Park linowy
Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 750.000 zł

22. Budowa progów zwalniających 
(ul.: Tęczowa, Radiowa, Perłowa, 
Chabrowa, Zagłoby, Bartnicza, 
Spokojna, Wodna, Próżna, 
Rycerska, Rybna)

Pomysłodawca: Sylwester Zdzieszyński
Szacowany koszt: 100.000 zł

23. Multimedialny przewodnik 
po Sochaczewie na smartfona

Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 35.000 zł

24. 3 x Muzyka 
(Disco Sochaczew Festiwal, 
Rock Sochaczew Festiwal, 
RAP Sochaczew Festiwal)

Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 750.000 zł

25. Bulwary z dechami 
do tańca nad Bzurą

Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 800.000 zł

26. Angielski za darmo dla mieszkań-
ców Sochaczewa

Pomysłodawca: Stowarzyszenie „Sochaczew-Daj 
Się Ponieść” - Daniel Janiak

Szacowany koszt: 100.000 zł

27. 90-lecie Bzury, czyli: rozwój klubu i 
sportowa integracja całego miasta

Pomysłodawca: Tomasz Flakowski 
(KS Bzura Chodaków)

Szacowany koszt: 192.900 zł

Wstępną ocenę przeszło 27 pomysłów

Znamy już propozycje zgłoszone przez mieszkańców do Sochaczewskiego Budżetu 
Obywatelskiego 2018. Teraz wnioski są oceniane pod względem merytorycznym przez 
odpowiednie wydziały Urzędu Miejskiego. Za kilka dni będzie gotowa lista projektów, 
które zostaną poddane pod otwarte głosowanie. Rozpocznie się ono 29 września.

1.150.000 zł
To kwota, która zostanie 

rozdysponowana 
na zwycięskie 
projekty SBO. 

Boisko przy SP 3 to jedej ze zwycięskich projektów zeszłorocznego SBO

SOCHACZEWSKI BUDŻET OBYWATELSKI 2018
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Remont ulicy Chodakow-
skiej to wspólny projekt 
MZDW (wymiana asfaltu, 
chodników, ścieżka rowe-
rowa), władz miasta, które 
wykonały i opłaciły projekt 
przebudowy oraz dobudują 
oświetlenie, a także zakładu 
energetycznego. Ten ostatni 
chce w drodze przebudować 
podziemną sieć elektrycz-
ną wraz przyłączami do po-
szczególnych posesji.

Mazowiecki Zarząd 
Dróg Wojewódzkich dwa 
razy ogłaszał przetarg na 
wykonawstwo. Za pierw-
szym razem, gdy na inwe-
stycję odłożono 2,5 mln, 
nie zgłosiła się żadna fi r-
ma budowlana. Gdy samo-
rząd Mazowsza dorzucił 
pół miliona i ogłosił drugi 
przetarg, kontraktem zain-
teresowały się trzy przed-
siębiorstwa - spółki Strabag 
z Pruszkowa i warszawska 
Delta (ich oferty sięgnę-
ły ok. 4,2 mln zł) oraz kon-
sorcjum fi rm Drogomex 
Pruszków i Hydro-Instal 
Sochaczew Arkadiusza Sie-
kierskiego. Zwyciężyło kon-
sorcjum, które remont drogi 
wykona za 3.069.600 zł. 

Jak wspomnieliśmy, na 
Chodakowską odłożono 3 
mln zł, zatem nawet najtań-
sza oferta wymagała znale-
zienia brakujących 70 tys. 

zł. Z tego powodu MZDW 
zwlekał z ogłoszeniem wy-
ników przetargu, gdyż szu-
kał oszczędności w innych 
projektach drogowych i 
musiał uzyskać zgodę władz 
Mazowsza na przesunięcie 
pieniędzy na Sochaczew. 

Zakres prac jest szero-
ki, zakłada wymianę na-

wierzchni drogi, chod-
ników, budowę ścieżki 
rowerowej, 330 metrów ka-
nalizacji deszczowej oraz 
wjazdów do posesji. Pro-
jekt obejmuje całą ulicę, od 
ronda Jana Pawła II do ron-
da Chodaków. W połowie 
lipca ratusz wybrał w prze-
targu fi rmę odpowiedzialną 

za remont już istniejącego i 
budowę nowego oświetle-
nia w ul. Chodakowskiej. 
Na zlecenie burmistrza, za 
107 tysięcy złotych, prace te 
wykona Budwex z miejsco-
wości Truskaw koło Izabeli-
na. Ulicę oświetli dziewięt-
naście energooszczędnych 
lamp. Na pięciu słupach za-

planowano tylko wymianę 
opraw na ledowe, pozosta-
łe słupy będą nowe, także z 
oświetleniem typu LED.

Kolejną tegoroczną in-
westycją MZDW w Cho-
dakowie będzie wymiana 
chodnika przy ul. Chopina, 
na wysokości przebudowy-
wanego parku. Burmistrz 

uzgodnił z Zarządem Dróg, 
że zleci wykonanie projektu 
przebudowy i zapłaci za do-
kumentację, a MZDW wy-
mieni stare płyty chodni-
kowe na kostkę brukową. 
Projekt jest gotowy. Miasto 
wystąpiło do wojewody ma-
zowieckiego o pozwolenie 
na budowę. 

Chodakowska do końca roku
Przebudowa ulicy Chodakowskiej ruszy we wrześniu i potrwa do końca roku. Mazowiecki Zarząd Dróg Wojewódzkich 
ogłosił, że ma wykonawcę robót i kilka dni po podpisaniu umowy ciężki sprzęt wjedzie na plac budowy. 

Bardzo się cieszę, że udało 
się rozstrzygnąć przetarg na 
remont ulicy Chodakowskiej. 
Wierzę, że wykonawca upora 
się z pracami do końca sezo-
nu budowlanego. Ten remont 
to będzie kolejny przykład 
dobrej współpracy pomię-
dzy samorządem miasta 
Sochaczew, a samorządem 
wojewódzkim. Podczas swej 
ostatniej wizyty w Sochacze-
wie, pod koniec lipca, marszałek Struzik podkreślał tę naszą 
współpracę. Miasto sfi nansowało projekt, zapłaci również 
za przebudowę oświetlenia w ulicy, a Mazowsze sfi nansuje 
główne prace – tj. remont drogi. Tak samo będzie w przypadku 
ulicy Chopina. Wspólnie planujemy, by od ronda Jana Pawła II
do przejazdu kolejowego na Kistkach wyremontować ją w 
przyszłym roku. To dlatego już w tym roku ZWiK wziął się za 
wymianę infrastruktury podziemnej. 
Jeszcze raz dziękuję za zaangażowanie w ten projekt radnemu 
wojewódzkiemu Adamowi Orlińskiemu. Cieszę się, że współpraca 
tak dobrze nam wychodzi. 
Dotyczy to zresztą wszystkich okolicznych samorządów. Przypo-
mnę, że dokładamy się np. do remontu powiatowej ulicy Trojanow-
skiej. Dziękuję Pani staroście Jolancie Goncie i całej Radzie Powia-
tu, że właśnie tę drogę wybrano do remontu na ten rok. Przy okazji 
proszę o wyrozumiałość wszystkich mieszkańców miasta. Nie ma 
chyba dzielnicy, gdzie nie trwałby jakiś remont. To trochę utrudnia 
nam poruszanie się, ale przecież po zakończeniu prac komfort życia 
w mieście znów się podniesie. I oto nam wszystkim chodzi.

ZDANIEM BURMISTRZA
PIOTRA OSIECKIEGO

Piłsudskiego jak stół
Kilka tygodni wystarczyło, 
by półkilometrowy odci-
nek ulicy Piłsudskiego 
nabrał nowego blasku. W 
połowie sierpnia zakoń-
czył się, zlecony przez 
Mazowiecki Zarząd Dróg 
Wojewódzkich, remont 
nawierzchni drogi między 
skrzyżowaniem z ulicą 
1 Maja a rondem przy 
wiadukcie PKP. Asfalt i 
krawężniki wymieniono 
na ponad 550 metrach, 
a roboty o wartości 287 tys. wykonała podsochaczewska Prima. Trzeba przyznać, 
że wykonawca poradził sobie z nimi szybko i sprawnie, podobnie jak z przebudową 
przejazdu kolejki wąskotorowej przecinającego ulicę Piłsudskiego. 

Most na Pisi 
Powstaje tam zupełnie nowa 
przeprawa dostosowana do ru-

chu tirów i innych samochodów 
o ponadstandardowej masie. 

Most powstaje od podstaw w 
miejscu starego, rozebranego 
kilka miesięcy temu. Nowa 
konstrukcja oparta będzie na 
przyczółkach żelbetowych 
posadowionych na palach. 
Most będzie miał ponad 30 m 
długości, 18 m szerokości, dwie 
jezdnie po 4 metry każda oraz 
obustronny chodnik (2x 2,5 m). 
- Jesteśmy bardzo zadowoleni z postępu robót. Zakończyły się już prace przy budowie kon-
strukcji mostu, trwają przygotowania do betonowania płyty mostu. Najprawdopodobniej już w 
przyszłym tygodniu rozpocznie się betonowanie płyty – mówi rzecznik MZDW Monika Burdon. 

Chodnik przy Chopina także będzie wymieniony w tym roku

Za kilka miesięcy Chodakowska zmieni swoje oblicze
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Jak mówi wicestarosta Ta-
deusz Głuchowski, przebu-
dowa ul. Trojanowskiej w 
Sochaczewie to sztandaro-
wa tegoroczna inwestycja 
samorządu powiatowego i 
miejskiego. Prace podzielo-
ne zostały na trzy etapy, ale 
w zasadzie wszystkie z nich 
wykonywane są niemal w 
tym samym czasie. Prace 
idą zgodnie z harmonogra-
mem, a nawet go wyprze-
dzają.

- Praktycznie ułożone są 
już m.in. instalacje elektrycz-
ne czy wodociągowe, kończą 
się roboty związane z przebu-
dową kanalizacji, niebawem 
część drogi zostanie pokry-
ta nawierzchnią asfaltową. 
Chodniki są ukończone w 
95 procentach, poza mały-
mi fragmentami przy skrzy-
żowaniach. Nie ma żadne-
go zagrożenia dotyczącego 
opóźnienia inwestycji. Zada-
nie realizowane jest zgodnie 
z zaplanowanym harmono-
gramem i zakończyć ma się 
w październiku tego roku – 
mówi wicestarosta. 

W tym tygodniu odbę-
dzie się spotkane dotyczące 

zakresu prac wykonanych w 
ostatnim miesiącu i zamie-
rzeń na kolejne tygodnie.

Poważnym zadaniem 
dla wykonawcy jest budo-
wa przepustu pod jezdnią, 
a tych prac nie powinno się 
wykonywać przy ruchu ko-
łowym, dlatego dla bezpie-
czeństwa kierowców za-
rząd powiatu zdecydował, 
że 22 sierpnia do odwoła-
nia zamknięty będzie od-
cinek Trojanowskiej od jej 
skrzyżowania z ul. Okręż-
ną (przed przejazdem kole-
jowym), do skrzyżowania z 
ul. Łąkową. 

- Od chwili wejścia cięż-
kiego sprzętu na plac bu-
dowy kierowcy korzystali z 
objazdów ulicą Targową, a 
na Trojanowskiej z tzw. wa-
hadła, jeździli jednym pa-
sem. Zapowiadaliśmy jed-
nak, że wszystkich prac nie 
uda się wykonać bez zamy-
kania drogi. Oczywiście 
wykonawca będzie robił 
wszystko, by jak najszybciej 
samochody i autobusy ZKM 
mogły tam wrócić – zapew-
nia Tadeusz Głuchowski. 

Nasilenie prac zmusiło 
Zakład Komunikacji Miej-
skiej do zmiany tras linii nr 

4 i 9, które od 12 sierpnia 
nie kursują do Chodakowa 
i z powrotem ul. Targową, 
przez cmentarz komunalny, 
dalej Łąkową i Młynarską 
lecz nową trasą - aleją 600 
Lecia i ul. Chopina. Dwa ty-
godnie później, 26 sierpnia, 
ZKM skierował na trasę się-
gającą do cmentarza komu-
nalnego linię nr 4. Jeździ 
tam od strony Chodakowa 
według zmienionego roz-
kładu jazdy umieszczone-
go na przystankach i stro-
nie internetowej sochaczew.
livebus.pl. 

Prace idą zgodnie 
z harmonogramem
Od początku z uwagą śledzimy postęp prac na ulicy Trojanowskiej, która jest kompleksowo remontowana 
na odcinku od al. 600 lecia do jej skrzyżowania z Łąkową. Kilka dni temu, ze względu na montaż 
przepustu pod jezdnią, wykonawca musiał zamknąć dla ruchu kołowego jej fragment między torami 
kolejki wąskotorowej i Łąkową. W związku z tym ZKM wprowadził zmiany w rozkładzie jazdy. 

Pozbywaj się nieczystości płynnych 
za pomocą systemu kanalizacyjnego 

Zakład Wodociągów i Kanalizacji zaprasza mieszkań-
ców ulic Kraszewskiego, Langiewicza, Lechickiej 
i Kochanowskiego do przyłączenia swoich nierucho-
mości do sieci kanalizacji sanitarnej oraz do wykonania 
przepięcia do nowej sieci wodociągowej wybudowanej 
w ulicy Kraszewskiego. 
Warunki techniczne wykonania przyłączy można 
otrzymać w siedzibie spółki przy ulicy Rozlazłowskiej 7. 
Informacje udzielane są również telefonicznie pod nr 
tel. 862-82-30 wew. 34.

Projekt „Poprawa gospodarki wodno – ściekowej miasta 
Sochaczew – etap II, część II”, współfi nasowany jest ze 
środków Unii Europejskiej w ramach Programu Operacyjne-
go Infrastruktura i Środowisko.

Wodociąg coraz bliżej ronda
Trwają prace związane z przebudową sieci wodociągowej wraz 

z przyłączami w ulicy Chopina. Wykonano już odcinek sieci wodociągo-
wej w ulicy Chopina od torów kolejki wąskotorowej do skrzyżowania 

z ulicą Rejtana i dalej w kierunku skrzyżowania z ulicą Niepodległości. 
16 sierpnia spółka rozpoczęła prace na odcinku od ronda 
Jana Pawła II w kierunku skrzyżowania z ulicą Królewską, 
a następnie Matejki. Zakończenie robót na tym odcinku 
planowanie jest przed 1 września. 
Prosimy o cierpliwość i wyrozumiałość. Zdajemy sobie spra-
wę z utrudnień jakie mogą wystąpić wraz z rozpoczęciem 
roku szkolnego, dlatego też dokładamy wszelkich starań, aby 
prace związane z przebudową sieci wodociągowej zostały 
jak najszybciej zakończone.
Przypomina jednocześnie, że w przypadku pytań o przyłącza 
wodociągowe należy kontaktować się z przedstawicielami 
ZWiK, którzy są obecni na terenie budowy lub w siedzibie 
spółki przy ulicy Rozlazłowskiej 7. Można też dzwonić pod nr 
46 862-82-30 wew. 37 lub 24.

ZWiK Sochaczew

Trwa budowa boiska wielo-
funkcyjnego przy szkołach 
podstawowych nr 1 i 3. Po-
stęp prac jest imponujący. In-
westycja przebiega zgodnie z 
harmonogramem i powinna 
zostać ukończona do końca 
września tego roku.

W ramach prac budowla-
nych powstanie trzytoro-
wa, 200-metrowa bieżnia, 
o nawierzchni poliuretano-
wej, wraz ze stumetrowym 
rozbiegiem do skoku w dal. 
Na przyszkolnym terenie 
powstanie wielofunkcyj-
ne boisko, również z poli-
uretanową nawierzchnią, 
na którym będzie oznaczo-
ne pole do gry w piłkę ręcz-
ną oraz dwa boiska do ko-
szykówki. Wokół placu gry 
zlokalizowane będą piłko-
chwyty. Termin realizacji 
przedsięwzięcia wyznaczo-
no na 29 września.

- Do dzisiaj wykonano 
drenaż, który będzie odpro-
wadzał wodę z boisk i bież-
ni. Został on już zakopany i 
obsypany warstwami pod-
budowy. W kolejnym etapie, 
system odwodnienia będzie 
włączony do miejskiej sieci 

kanalizacji deszczowej. Po-
łożono już geowłókninę, kra-
wężniki wokół bieżni i bo-
isk, wysypano piasek i grube 
kruszywo – o postępie inwe-
stycji mówi naczelnik Wy-
działu Inwestycji i Moderni-
zacji UM, Urszula Cielniak. 
- W następnej kolejności pra-
cownicy wysypią warstwę 
drobnego kruszywa i mate-
riały podkładowe pod dwu-
warstwową, poliuretanową 
nawierzchnię. Kompleks bę-
dzie oświetlony. Kable zosta-
ły już zakopane pod ziemią. 
W jednym z końcowych eta-
pów prac staną cztery słupy. 
Na każdym z nich będą za-
instalowane po dwie lampy. 
Ostatnie prace to zagospoda-
rowanie terenu. Posadzona 
zostanie zieleń, staną elemen-
ty tzw. małej architektury, 
czyli ławki i kosze na śmieci – 
dodaje Urszula Cielniak.

Inwestycję wykonuje fi r-
ma ZIEL-BUD z Warsza-
wy. Koszt budowy szkolne-
go kompleksu sportowego to 
1.043.728 zł. Pieniądze na to 
przedsięwzięcie w całości po-
chodzą ze środków własnych 
Urzędu Miejskiego w Socha-
czewie. (mf)

Boisko już za miesiąc

Sprawnie przebiega wymiana chodnika przy ul. 1 Maja, 
naprzeciwko urzędu miejskiego. Ekipa budowlana zerwała 
asfaltową nawierzchnię, którą zastąpiła kostka brukowa. 
Wybudowano także większość zatoczek postojowych. Re-
mont obejmie odcinek od ul. Reymonta do Sądu Rejono-
wego. Wykonawca zwęży jezdnię, dzięki czemu powstają 
wspomniane 2,5-metrowe zatoki postojowe. W ramach 
zadania przebudowywana jest także zatoka postojowa 
przed blokiem 1 Maja 9. Na wymianę chodnika i budowę 
zatok ratusz przeznaczył 89 tys. zł. (sos)

Nowy chodnik przy 1 Maja
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W tegorocznym święcie 
plonów udział wezmą tra-
dycyjnie delegacje wszyst-
kich gmin naszego powiatu.

Msza dziękczynna, pod-
czas której nastąpi poświę-
cenie wieńców i chleba do-
żynkowego odprawiona 
zostanie w parafi i pw. św. 
Brata Alberta Chmielow-
skiego o godzinie 12.00, a 
dalsze uroczystości odbędą 
się na terenie przy kościele. 
W tym roku na dożynki po-
wiatowe zapraszają Jolanta 
Gonta, starosta sochaczew-
ski, Piotr Osiecki, burmistrz 
miasta Sochaczew oraz ks. 
Zbigniew Żądło, proboszcz 
parafi i w Karwowie. Part-
nerem strategicznym doży-
nek jest fi rma PZU. 

Reprezentacje wszyst-
kich gmin naszego powia-
tu zaprezentują jak każdego 
roku zdobione wieńce do-
żynkowe. Po mszy korowód 
dożynkowy uda się na pobli-
ski teren przy kościele, gdzie 
rozpocznie się rozrywkowo-
-artystyczna część imprezy. 
Będzie czas na ofi cjalne wy-
stąpienia, wręczenie podzię-
kowań delegacjom dożynko-
wym i partnerom dożynek. 
Nie zabraknie też obrzędu 
dzielenia chleba dożynkowe-
go. Honory starostów dożyn-
kowych w tym roku pełnić 
będą Magdalena i Sławomir 
Kwiatkowscy z Sochaczewa.

Tradycyjnie, już po raz 
IX, poznamy zwycięzców 
w konkursie na miodowe 
przysmaki, który organi-
zowany jest wspólnie przez 
Starostwo Powiatowe w So-
chaczewie, MODR oddział 
Bielice i Powiatowe Koło 
Pszczelarzy. Będą też kon-
kursy, w tym wiedzy rolni-
czej przygotowany wspólnie 
przez instytucje związa-
ne z rolnictwem, tj. KRUS, 
ARiMR i RP MIR, oraz 
konkurs Radia Sochaczew. 

Nie zabraknie także ak-
centów muzycznych na 
scenie. Dożynki uświet-
ni swym występem Socha-

czewska Orkiestra Dęta. O 
oprawę muzyczną zadba-
ją również podopieczni So-
chaczewskiego Centrum 
Kultury. Pojawi się zespół 
rozrywkowy AlboAlbo. Na 
dożynkowej scenie zapre-
zentuje się również znany 
nie tylko lokalnie zespół Te-
ren C a zwieńczeniem do-
żynkowego dnia będzie dys-
koteka, którą poprowadzi 
DJ Piasek. Zakończenie do-
żynek organizatorzy prze-
widują ok. godz. 21.00.

Uroczystościom do-
żynkowym jak zawsze to-
warzyszyć będą wystawy 
instytucji związanych z rol-

nictwem, a także liczne sto-
iska komercyjne, w tym z 
artystycznymi czy pszcze-
larskimi wyrobami. Będzie 
stoisko z naturalnymi so-
kami i serami regionalny-
mi, gofry, wata cukrowa, 
popcorn, stoiska z zabaw-
kami i nie tylko. Na wszyst-
kich czekać będzie ogródek 
gastronomiczny, darmo-
wa grochówka ufundowana 
przez fi rmę Sime Polska a 
dla najmłodszych m.in. we-
sołe miasteczko, a dla każ-
dego dziecka darmowe zjeż-
dżalnie - dmuchańce. 

Starostwo Powiatowe 
w Sochaczewie

Dożynki w Sochaczewie
Dożynki to najważniejsze święto rolników, to również jeden z najpiękniejszych staropolskich 
obrzędów. Związane mocno z polską tradycją i duchowością dożynkowe uroczystości są 
zwieńczeniem całorocznej pracy rolników. W tym roku Dożynki Powiatu Sochaczewskiego odbędą 
się w niedzielę, 10 września w Sochaczewie – Karwowie, przy ul. Lazurowej. 

W ostatnim czasie pensjona-
riusze Domu Pomocy Społecz-
nej w Młodzieszynie wzięli 
udział w kilku wyjazdach. 
Każdy z nich był okazją do 
integracji, poznania nowych 
miejsc, a także zgromadzenia 
ciekawych wspomnień. 

Ponieważ do młodzieszyń-
skiego DPS przybywają często 
mieszkańcy z różnych stron Pol-
ski, w placówce zorganizowano 
wycieczkę do Sochaczewa oraz 
Niepokalanowa. W ten sposób 
pracownicy postanowili przy-
bliżyć podopiecznym najbliższą 
okolicę. Pensjonariusze zwiedzi-

li miasto. Byli też gośćmi Mu-
zeum Ziemi Sochaczewskiej i 
Pola Bitwy nad Bzurą. Kolejnym 
etapem wycieczki była wizyta 
w bazylice w Niepokalanowie. 
Pretekstem do jej odwiedzenia 
była zbliżająca się 76. roczni-
ca męczeńskiej śmierci księdza 
Maksymiliana Kolbego.

Ponieważ marzeniem 
mieszkańców był rejs stat-
kiem po Wiśle, celem kolejnej 
wyprawy był Płock. Rejs, któ-
ry odbył się 16 sierpnia moż-
liwy był dzięki uprzejmości 
przedstawicieli Żeglugi Wy-
szogrodzkiej. Dla tak kame-
ralnej liczby pasażerów przy-

płynęli oni dwupokładowym 
statkiem‚ „Marianna’’, aby 
uczestnicy rejsu czuli się kom-
fortowo, bez żadnych ograni-
czeń wynikających z ich nie-
pełnosprawności.

Z kolei w poniedziałek, 21 
sierpnia, sześcioro mieszkań-
ców Domu Pomocy Społecz-
nej wraz z terapeutami zajęcio-
wymi udało się na niezwykły 
wyjazd. Jego celem było odwie-
dzenie Sanktuarium Matki Bo-
żej Licheńskiej. Pensjonariusze 
mieli okazję zwiedzić obiekt, a 
także wysłuchać koncertu or-
ganowego.

opr. ap

Pensjonariusze nie narzekają na nudę

Przypominamy, że Wydzia-
łu Geodezji, Kartografi i, 
Katastru i Gospodarki Nie-
ruchomościami Starostwa 
Powiatowego w Sochacze-
wie oraz Powiatowy In-
spektorat Nadzoru Budow-
lanego od czerwca zmieniły 
adresy swoich siedzib. 

Nowe biura obu jednostek 
funkcjonują teraz przy ul. Pił-
sudskiego 65, na II piętrze bu-
dynku po byłym internacie 
szkolnym, tuż obok siedziby 
Starostwa Powiatowego (mię-

dzy Wydziałem Komunikacji a 
budynkiem szkoły ZS RCKU). 

Jeśli chodzi o Wydział 
Geodezji czynny jest w po-
niedziałki w godz. 10.15 – 
17.30, a także we wtorki, 
środy, piątki w godz. 9.00 
– 15.00. Z kolei PINB jest 
otwarty w poniedziałki od 
godz. 8.00 do 17.00 oraz we 
wtorki, środy i piątki w godz. 
8.00 – 16.00. 

Pamiętać należy, iż w 
obu urzędach czwartek jest 
dniem wewnętrznym bez 
przyjęć interesantów.

Sylwii Sekleckiej 
wyrazy współczucia z powodu śmierci 

Taty 
składa 

Jolanta Gonta, starosta sochaczewski 
wraz z pracownikami 

Starostwa Powiatowego w Sochaczewie 
oraz 

Andrzej Kierzkowski, przewodniczący 
Rady Powiatu w Sochaczewie

Godziny pracy geodezji 
i inspektoratu budowlanego

KONDOLENCJE

Podczas zbliżających się do-
żynek powiatowo-miejskich 
w Sochaczewie-Karwowie 
(10 września) rozstrzygnięty 
zostanie konkurs „Miodowe 
przysmaki Ziemi Sochaczew-
skiej”. Na zgłoszenia do udzia-
łu organizatorzy czekają tylko 
w środę 6 września do godz. 12. 
W tym dniu swoje wyroby, któ-
rych niezbędnym składnikiem 
jest miód, należy dostarczyć do 
sekretariatu Mazowieckiego 
Ośrodka Doradztwa Rolnicze-
go Oddział Bielice. 

Już dziś zapraszamy wszystkich 
amatorów pieczenia i smakowa-
nia wypieków cukierniczych do 
wystartowania w konkursie. Ry-
walizować będą ze sobą produk-
ty regionalne, przeznaczone do 
bezpośredniego spożycia, cha-
rakteryzujące się szczególnymi 
walorami estetycznymi i sma-
kowymi. Na wykonawców naj-
smaczniejszych produktów cze-
kają bardzo atrakcyjne nagrody.

Celem konkursu jest po-
szukiwanie specyfi cznych pro-

duktów charakterystycznych 
dla naszego regionu, które 
mogą stać się jego wizytówką; 
gromadzenie wiedzy o orygi-
nalnych produktach z dodat-
kiem miodu, ale też zachęcenie 
laureatów konkursu do ubiega-
nia się o odpowiednią ochronę 
swoich produktów zgodną ze 
standardami UE.

Organizatorem kulinar-
nych zmagań „Miodowe przy-
smaki Ziemi Sochaczewskiej” 
są: Mazowiecki Ośrodek Do-
radztwa Rolniczego oddział w 
Bielicach, Starostwo Powiatowe 
i Powiatowe Koło Pszczelarzy. 

Starostwo Powiatowe 
w Sochaczewie

Wystartuj w słodkim, 
miodowym konkursie
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Przy zwalczaniu tego typu 
wyłudzeń bardzo ważne jest 
uświadomienie osób star-
szych przed grożącymi im 
niebezpieczeństwami. Wie-
le w tej mierze zależy od osób 
najbliższych, które na co dzień 
powinny uczulać swoich ro-
dziców, babcie czy dziadków.

Oszuści do wyboru swo-
jej ofi ary najczęściej wy-
korzystują książkę telefo-
niczną. Wybierają imiona, 
modne kilka dekad temu, 
jak Pelagia, Teodozja, Anie-
la, Zygmunt czy Wacław. 
Telefonują na wybrany nu-
mer po czym rozmowa pro-
wadzona jest w taki spo-
sób, aby oszukiwana osoba 
uwierzyła, że rozmawia z 
kimś ze swojej rodziny i 
sama wymieniła jej imię 
oraz inne dane, pozwalają-
ce przestępcom wiarygod-
nie pokierować dalszą kon-
wersacją. Później fałszywy 
krewny, opowiadając wy-
myśloną historię, prosi o 
pożyczkę. Oszust informu-
je, że nie może osobiście 
odebrać pieniędzy i że po 
gotówkę przyjdzie znajomy. 

Często też przestęp-
ca podaje się za policjan-
ta, funkcjonariusza CBŚP 
lub CBA. Oszust przekonuje 
starszą osobę, że rozpraco-
wuje zorganizowaną grupę 
przestępczą i prosi, aby mu 
w tym pomóc. Ta pomoc 
ma polegać na przekazaniu 
gotówki. Wmawia senioro-
wi, że dzięki temu będzie 
można zatrzymać prawdzi-
wych przestępców oszuku-
jących starsze osoby. W rze-
czywistości dzwoniący są 
przestępcami, nie mającymi 
nic wspólnego z policją. Po 
przekazaniu pieniędzy lub 
wpłaceniu ich na wskazane 
przez oszusta konto, wszel-

ki kontakt z przestępcami 
urywa się.

- Prawdziwi policjan-
ci nigdy nie informują osób 
postronnych o podejmowa-
nych działaniach, a szczegól-
nie o tajnych akcjach – mówi 
ofi cer prasowy KPP Socha-
czew Paweł Rynkiewicz. 
- Prawdziwy policjant ni-
gdy nie poprosi o przekaza-
nie pieniędzy. Jeśli odbierze-
my telefon i nasz rozmówca 
będzie przedstawiał się jako 
np. funkcjonariusz CBŚP czy 
prokurator i pojawi się te-
mat związany z konieczno-
ścią przekazania przez nas 
na jakikolwiek cel gotówki, 
natychmiast dzwońmy, co 

ważne z własnego telefonu, 
pod nr 997, czy 112 po praw-
dziwych policjantów i infor-
mujemy ich o zaistniałej sy-
tuacji.

Jeżeli rozmówca propo-
nuje Ci, że możesz potwier-
dzić autentyczność dzwo-
niącego policjanta pod 
numerem 112 czy 997 - za-
nim zadzwonisz pod ten te-
lefon, sprawdź czy na pew-
no rozłączyłeś poprzednią 
rozmowę. Wystukanie któ-
regoś z tych krótkich nu-
merów w trakcie trwania 
rozmowy, nie powoduje za-
kończenia poprzedniego 
połączenia i nadal rozma-
wiamy z oszustem.

Przestępcy znów 
oszukują na „wnuczka”
W ostatnim czasie na terenie województwa mazowieckiego doszło 
do kolejnych oszustw na wnuczka. Policja obawia się, że do prób wyłudzenia 
pieniędzy może dojść również w Sochaczewie, dlatego prosi, by krewni 
seniorów ostrzegli ich przed osobami podszywającymi się pod członków 
rodziny, policjantów czy pracowników różnych instytucji.

19 sierpnia sochaczewska 
policja otrzymała zgło-
szenie o próbie samobój-
czej. Dyżurny usłyszał w 
słuchawce kobietę, która 
poinformowała, że jej kole-
żanka chce się zabić. 

Przyjmujący zgłoszenie po-
licjant, po ustaleniu adresu 
kobiety, od razu próbował 
zatelefonować do potencjal-
nej samobójczyni, niestety 
nieskutecznie. Na miejsce 
skierowane zostały policja, 
straż pożarna i pogotowie. 
Funkcjonariusze próbowali 
nawiązać kontakt z osobą w 

mieszkaniu, nikt jednak nie 
otworzył drzwi i nie reago-
wał na wezwania. W tych 
okolicznościach straż po-
żarna wyważyła drzwi, co 
pozwoliło ratownikom me-
dycznym udzielić kobiecie 
pierwszej pomocy.

Pacjentka została zabra-
na do szpitala, gdzie stwier-
dzono brak śladów samo-
okaleczenia. Po badaniu 
okazało się, że w organi-
zmie niedoszłej samobój-
czyni były 2 promile alko-
holu. Lekarze pozostawili 
ją na obserwacji na oddziale 
psychiatrycznym. (seb)

Niedoszła samobójczyni 
z promilami we krwi

Funkcjonariusze referatu 
operacyjno-rozpoznawcze-
go zatrzymali cztery oso-
by, które w lipcu i sierpniu 
dokonywały kradzieży w 
jednej z drogerii i super-
markecie w miejscowości 
Wojtówka. 

Dwóch mężczyzn i dwie ko-
biety zapewne uważali, że 

są bezkarni, bo udaje im się 
oszukać ochronę tych skle-
pów. Jednak na podstawie 
zapisów z monitoringu poli-
cja ustaliła dane osób doko-
nujących kradzieży. Spraw-
cami okazali się mieszkańcy 
Sochaczewa. Złodzieje usły-
szeli już zarzuty i grozi im 
kara pozbawienia wolności 
od 3 miesięcy do 5 lat.

Do pięciu lat 
za kradzieże sklepowe

Policjanci sochaczewskiej ko-
mendy zatrzymali mieszkańca 
gminy Teresin, który posiadał 
ponad 44 gramy suszu ma-
rihuany, oraz uprawiał trzy 
krzewy konopi. Mężczyzna 
odpowie teraz przed sądem.

Sprawa zaczęła się niepozor-
nie. Sochaczewscy policjanci 
otrzymali wezwanie do jedne-
go ze sklepów na terenia mia-
sta, gdzie ktoś zapłacił za za-
kupy fałszywym banknotem o 
nominale 50 złotych. Na miej-
scu okazało się, że posiadaczem 
feralnego banknotu jest 24–let-
ni mieszkaniec gminy Teresin. 
Policjanci od dłuższego czasu 
mieli co do mężczyzny podej-
rzenia, że może posiadać środ-
ki odurzające.

Posiadanie fałszywego 
banknotu stało się powodem 
przeszukania w miejscu za-
mieszkania 24-latka, podczas 
którego funkcjonariusze zna-
leźli słój, w którym przecho-
wywał ponad 44 gramy suszu 

marihuany, a w przydomo-
wym ogródku uprawiał trzy 
krzewy konopi. Sochaczew-
scy funkcjonariusze zabez-
pieczyli narkotyki, a męż-
czyzna został zatrzymany i 
doprowadzony do komendy.

Trwa postępowanie doty-
czące wprowadzenia do ob-
rotu fałszywego banknotu, 
ale mężczyzna będzie rów-
nież odpowiadał za posiada-
nie środków odurzających i 
uprawę konopi.

Fałszywe 50 złotych 
i prawdziwe narkotyki

Przed nami ostatni week-
end wakacji, co wiąże się 
ze wzmożonym ruchem na 
drogach. Z tego powodu 
KPP w Sochaczewie przygo-
towała większą niż zazwy-
czaj liczbę patroli ruchu 
drogowego. 

- Wzmożone działania są 
związane z zapewnieniem bez-
pieczeństwa, porządku i płyn-
ności w ruchu drogowym pod-
czas ostatniego wakacyjnego 
weekendu. Operacja przepro-

wadzona zostanie w ramach 
ogólnopolskich działań „Bez-
pieczny weekend”. - wyjaśnia 
ofi cer prasowy KPP w Socha-
czewie, Paweł Rynkiewicz.

W całej Polsce nad bez-
pieczeństwem na drogach 
czuwać będą policjanci ru-
chu drogowego. Podczas 
weekendu z 2 na 3 września 

należy spodziewać się częst-
szych kontroli drogowych. 

Przypominamy, że jaz-
da z prędkością niezgod-
ną z przepisami może skoń-
czyć się utratą prawa jazdy, 
a zgodnie z nowymi przepi-
sami, które weszły w życie 
1 czerwca br., niezatrzyma-
nie się do kontroli drogowej,  
pomimo wydawanych przez 
policjanta poleceń, stano-
wi przestępstwo zagrożone 
karą nawet 5 lat pozbawie-
nia wolności.

W weekend czekają nas wzmożone kontrole
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- Rozpoczęłam studia i opu-
ściłam Sochaczew trzy lata 
temu. Przystań pamiętam 
jako zaśmiecone, zarośnięte, 
opuszczone miejsce. Jestem 
pozytywnie zaskoczona, jak 
zmieniła ona swoje oblicze 
– mówi Ewa. - Praktycznie 
o każdej porze dnia można 
tutaj miło spędzić czas. Po-
pływać kajakiem, pograć w 
siatkówkę plażową, a w week-
endy wieczorami potańczyć 
„na dechach” mieszczącego 
się tu lokalu – dodaje.

Zmiana oblicza socha-
czewskiej przystani to jeden 
z elementów znacznie więk-
szego projektu obejmującego 
przebudowę całego otoczenia 
zamku. Jest on wdrażany eta-
pami. Pierwszym było umoc-
nienie wzgórza i zabezpiecze-
nie ruin zamku, drugim plaża 
z pomostem, kolejne to amfi -
teatr, widownia oraz bulwary 
nad Bzurą. 

Budowa plaży, pomostu 
i porządkowanie ich oto-
czenia kosztowało ponad 
300 tys. zł. Ofi cjalne otwar-
cie obiektu miało miejsce 18 
czerwca 2016 roku. Na miej-
scu działa także wypoży-
czalnia kajaków, obsługiwa-

na przez Miejski Ośrodek 
Sportu i Rekreacji. Tylko w 
ubiegłym roku odnotowano 
ponad tysiąc wypożyczeń 
sprzętu. W tym sezonie ka-
jaki wypożyczane są blisko 
400 razy miesięcznie. 

Ponadto MOSiR wzbo-
gacił  ofertę o leżaki plażo-
we. Wypożyczalnia czynna 
jest codziennie w godzinach 
od 10.00 do 19.00. Koszt wy-
pożyczenia dwuosobowego 
kajaka to 10 zł za godzinę. 
Już za dwa złote za godzi-
nę można także skorzystać z 
leżaka plażowego lub zapła-

cić 10 zł i wypoczywać na 
nim przez cały dzień. 

- Nie trzeba zbierać wielu 
znajomych, żeby zorganizować 
spływ kajakowy. Wystarczą 
dwie chętne osoby. Kilkakrot-
nie, popołudniami, razem ze 
swoją dziewczyną, wypoży-
czaliśmy sprzęt i pływaliśmy 
sobie po Bzurze. Zazwyczaj 
początkowo płyniemy pod 
prąd, w stronę Boryszewa, by 
później, już z mniejszym na-
kładem sił, wrócić w stronę po-
mostu przy przystani – mówi 
Krzysztof, uczeń z jednej z so-
chaczewskich szkół średnich.

Zgodnie z obietnicą, zło-
żoną przez burmistrza Pio-
tra Osieckiego, na począt-
ku lata tego roku powstało 
także miejsce z przeznacze-
niem do kąpieli. Obiekt dzia-
ła codziennie w godzinach 
od 10.00 do 18.00. Korzysta-
nie z niego jest bezpłatne. Co-
dziennie, przy słonecznej po-
godzie, w wodzie chłodzą się 
setki, głównie najmłodszych 
mieszkańców Sochaczewa. 

- Podczas letnich upałów 
to idealne miejsce na chwi-
lę orzeźwienia. Dzieciaki mają 
niebywałą frajdę. Zawiera-

ją nowe znajomości. Ja z ko-
lei mogę spokojnie poleżeć na 
kocyku i poczytać książkę, nie 
obawiając się o bezpieczeń-
stwo, bo nad wszystkim czu-
wają ratownicy – mówi Ka-
rina, mama siedmioletniej 
Matyldy.

Teren objętym jest syste-
mem miejskiego monitorin-
gu. Nad bezpieczeństwem 
osób przebywających w wo-
dzie czuwają ratownicy so-
chaczewskiego WOPR. Warto 
zwracać uwagę na fl agi wywie-
szone obok kąpieliska. Biała 
fl aga pozwala na kąpiel, czer-

wona z kolei jej zabrania. Gdy 
nie ma żadnej fl agi oznacza to, 
że kąpielisko jest zamknięte i 
niechronione przez woprow-
ców. Nad bezpieczeństwa ką-
piących się czuwa także socha-
czewski Zakład Wodociągów i 
Kanalizacji. W sezonie, regu-
larnie co 14 dni, pobierane są 
do badania  próbki wody. 

Po zachodzie słońca na 
plaży rozpoczyna się jesz-
cze inne... towarzyskie ży-
cie. W tym sezonie co drugi 
czwartek na plaży odbywa-
ją się seanse sochaczewskie-
go Letniego Kina Plenero-
wego. Furorę robi także klub 
„Przystań i usiądź”. Lokal 
działa już od ponad roku i 
cały czas rozwija swoją dzia-
łalność. Głównie w piątko-
we i sobotnie wieczory przy 
stołach i specjalnie przysto-
sowanych paletach kwitnie 
życie towarzyskie miasta. To 
koncerty, imprezy taneczne 
z didżejami, turnieje w gry 
na konsoli, czy nawet kier-
masze ubrań. Klub ma ka-
lendarz wypełniony różne-
go rodzaju wydarzeniami, 
wśród których każdy znaj-
dzie coś dla siebie. Więcej o 
organizowanych tam impre-
zach można się dowiedzieć z 
fanpaga „Przystań i Usiądź” 
na facebooku.

W sobotę 2 września roz-
pocznie się druga edycja 
Ogólnopolskiego Spływu Ka-
jakowego Bzura 2017. Jego 
partnerem jest m.in. miasto 
Sochaczew, które dofi nanso-
wuje zadanie w ramach tego-
rocznego konkursu ofert dla 
organizacji pozarządowych. 
Patronat honorowy nad spły-
wem objął marszałek woje-
wództwa mazowieckiego.

W tym roku spływ również 
będzie dwudniowy. Kajaka-
rze z całego kraju wystartu-
ją w sobotę w Kozłowie Szla-
checkim i będą płynąć do 
Moto Przystani w Plecewi-
cach (około 21 km). Na tej tra-

sie będzie odcinek z pomia-
rem czasu. Drugi dzień to 
znacznie krótszy odcinek od 
Plecewic do Witkowic (oko-
ło 10 km), po którym odbę-
dzie się uroczyste ogłoszenie 
wyników sobotniej rywali-
zacji oraz wręczenie nagród. 
Na spływie nie zabraknie tak-
że muzyki na żywo. W sobo-
tę wieczorem na terenie Moto 

Przystani uczestnicy będą się 
bawić przy szantach (do póź-
nych godzin nocnych) dzięki 
znanemu w środowisku Ar-
turowi „Zibiemu” Zdanowi-
czowi.

Udział w spływie to do-
skonała okazja, by na nowo 
odkryć Bzurę. Rzeka należy 
do łatwych z drobnymi prze-
szkodami (kategoria. ZWB), 
zatem jest dostępna również 
dla osób początkujących. 
Jest jednocześnie niezwy-
kle urokliwa i dotychczas 
niemal nieznana szerszemu 
gronu kajakarzy. Mimo tego 
w konkursie Rzeka Roku 
2016, organizowanym przez 
Klub Gaja, zajęła 3. miejsce.

Pierwszy w historii Bzu-
ry profesjonalny spływ kaja-
kowy odbył się w dniach 3-4 
września 2016. Zarówno za-
wodowcy jak i pasjonaci ka-
jakarstwa (łącznie 60 osób) 
przepłynęli 40 km dolnej 
Bzury (w dwóch odcinkach: 
Kozłów-Plecewice i Plecewi-
ce-Kamion). Wyścig z pomia-
rem czasu odbył się w kilku 
kategoriach (jedynka mę-
ska i damska, dwójka męska 
i damska oraz mix). W tym 
roku będzie nowa kategoria 
– jedynka sportowa. Oprócz 
pływania kajakiem nie za-
brakło czasu na integrację i 
wspólny wypoczynek. Rok 
temu wieczór po zmaganiach 

sportowych uświetnił występ 
zespołu MuzyKajaka, który 
łączy szanty z kajakarstwem. 

Grupa jest dobrze znana śro-
dowisku kajakowemu i nie-
zwykle w nim popularna.

Sochaczewskie lato na przystani
Od ubiegłego roku mamy plażę miejską wraz z przystanią kajakową, w czerwcu tego roku utworzono także miejsce 
przeznaczone do kąpieli. Z powodzeniem działa też beach bar „Przystań i usiądź”. Przez lata sochaczewianom brakowało 
takiego miejsca, ale to na szczęście przeszłość. Setki mieszkańców każdego dnia wypoczywają i bawią się nad Bzurą.

Polska popłynie Bzurą - 31 kilometrów w dwa dni

Aby się zapisać, poznać szczegóły przedsięwzięcia, wystarczy wejść na 
stronę www.nadbzura.pl/splyw2017 i wypełnić formularz zgłoszeniowy 

lub zgłosić się na Moto Przystani 2 września do godziny 9:00.
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Pełnoletni rajd wyruszył na trasę
Blisko 700 rowerzystów wzięło udział w XVIII Rodzinnym Rajdzie Rowerowym im. Tadeusza Krawczyka. 
Pokonali oni 42-kilometrową trasę, a w Kamionie Poduchownym wzięli udział w pikniku rodzinnym.
Agnieszka Poryszewska

agnieszka.poryszewska@sochaczew.pl

Rajd odbył się w sobotę 19 
sierpnia. 

Uczestnicy wyruszy-
li z pl. Kościuszki o godz. 
9.00. Wcześniej przez go-
dzinę czynne było biuro, w 
którym na każdą zapisaną 
osobę czekała koszulka i cer-
tyfi kat uczestnictwa. Orga-
nizatorzy jak zwykle przy-
wiązali dużą wagę do kwestii 
bezpieczeństwa. Jest to szcze-
gólnie ważne ponieważ rajd 
ma charakter rodzinny i mię-
dzypokoleniowy. Na trasę od 
lat wyruszają rodzice z mały-
mi dziećmi, a także seniorzy.  
Peleton prowadził komandor 
rajdu, a przejazd  zabezpiecza-
ła policja, karetka pogotowia i 
serwis techniczny.

Szpaler rowerzystów 
przejechał ulicami: Płocką, 
Gawłowską oraz Batalionów 
Chłopskich, a potem przez 
miejscowości: Juliopol, Mło-
dzieszyn, Mistrzewice oraz 
Witkowice. Na dłużej za-
trzymali się w Kamionie Po-
duchownym, gdzie odbył się 
piknik rodzinny z licznymi 
atrakcjami. Następnie pele-
ton skierował się z powro-
tem do Sochaczewa. Roz-
wiązanie rajdu odbyło się  
około godziny 14.00 na pl. 
Kościuszki.

– Co prawda na koniec 
pogoda pokrzyżowała nam 
szyki i wracaliśmy w desz-
czu, ale całą imprezę wspo-

minać będę bardzo dobrze. W 
rajdzie jechałam w ubiegłym 
roku z rodziną, teraz z kole-
żankami, za rok pewnie też 
się wybierzemy – powiedziała 
nam pani Joanna, mieszkan-
ka Boryszewa.

Z kolei panu Janowi najbar-
dziej odpowiadało mało wy-
magające tempo i chwila relak-
su w czasie pikniku.

- Przez ostatnie miesią-
ce byłem dość zapracowa-
ny i udział w rajdzie był moją 
pierwszą, dłuższą wyprawą ro-
werową w tym roku. Pomi-
mo nieszczególnej kondycji bez 
problemu pokonałem trasę, 
choć wcześniej obawiałem się 
że zabraknie mi sił – stwierdził.

W tym roku organiza-
torzy imprezy przygotowa-
li dla uczestników dodatko-
we atrakcje. Jedną z nich jest 
Wakacyjny Paszport Aktyw-
ności, projekt współfi nanso-
wany jest przez FIO. Jego pod-
sumowanie zaplanowano na 
koniec września. Wśród naj-
aktywniejszych posiadaczy 
paszportów wylosowane zo-
staną atrakcyjne nagrody, 
które będą wręczone podczas 
spotkania podsumowującego 
projekt „Między Turniejem a 
Rajdem zdobywamy Waka-
cyjny Paszport Aktywności”, 
które odbędzie się pod koniec 
września.

– Głównymi atrakcjami 
przedsięwzięcia były dwie im-
prezy, organizowane cyklicz-
nie od 18 lat: Turniej Dzikich 
Drużyn w Piłce Nożnej o Pu-

char SOS „Zamek” oraz Ro-
dzinny Rajd Rowerowy po 
Ziemi Sochaczewskiej im. Ta-
deusza Krawczyka - wyjaśnia 
pomysłodawca sochaczew-
skiego paszportu minister 
Maciej Małecki. - Brane pod 
uwagę będą wszelkie formy 
aktywności: udział w obozie 
sportowym, zawodach, róż-
nego typu imprezach i wej-
ścia na obiekty sportowe takie 
jak basen, boisko. Podwójnie 
oceniana będzie aktywność w 
charakterze wolontariatu (np. 
współpraca z NGO przy or-
ganizacji różnych wydarzeń). 
Wystarczy pieczątka klu-
bu, stowarzyszenia, fundacji, 
obiektu, organizatora lub za-
łączony bilet, data i zapis, z ja-
kiej formy aktywności uczest-
nik skorzystał.

Wypełnione paszporty do 
11 września przyjmuje Miejski 
Ośrodek Sportu i Rekreacji.
Organizatorami imprezy tra-
dycyjnie byli: Stowarzyszenie 
Odnowy Sochaczewa „Za-
mek”, minister Maciej Małec-
ki, Miasto Sochaczew, Sklep 
rowerowy „od A do Z’’  Anny 
Krawczyk - żony patrona raj-
du. W organizacji pomagało 
również Starostwo Powiatowe 
w Sochaczewie, Miejski Ośro-
dek Sportu i Rekreacji, wolon-
tariusze z Miejskiego Ośrodka 
Pomocy Społecznej, Dragon 
Fight Club Sochaczew oraz 
Gmina Młodzieszyn. Wyda-
rzenie wspierał Fundusz Ini-
cjatyw Obywatelskich.

W Kamionie Poduchownym odbył się piknik rodzinny

Uczestnicy rajdu mogli sprawdzić swoją celność

Już tradycyjnie rajd wystartował z sochaczewskiego placu Kościuszki

Jak zawsze wydarzenie rozpoczęło się od 

złożenia kwiatów na grobie patrona imprezy
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Agnieszka Poryszewska

agnieszka.poryszewska@sochaczew.pl

Tym razem, dzięki współpra-
cy z Danielem Sukniewiczem, 
pomysłodawcą Szlaku Książąt 
Mazowieckich, po raz pierwszy 
na imprezie pojawił się książę 
mazowiecki Siemowit IV z mał-
żonką, którzy na zamku po-
dejmowali Zawiszę. Goście do-
wiedzieli się o politycznym tle 
Wojny Głodowej oraz stosun-
kach księcia z królem Władysła-
wem Jagiełłą i Krzyżakami.

Najmłodsi mogli wziąć 
udział w mobilnej grze tere-
nowej,  a dla nieco starszych 
w zamkowej fosie zorganizo-
wano gry i zabawy plebejskie. 
Wszystko oczywiście z nagro-
dami. Oprócz tego w zamko-
wych pokojach snuto rycerskie 
opowieści o uzbrojeniu. Odby-
ły się pokazy rzemieślnicze pre-
zentowane przez m. in. skrybę, 
odlewnika, tokarza, skórnika, 
czy garncarkę.

Stowarzyszenie „Planszów-
ki w Sochaczewie” rozegrało 
turniej w posiadającą średnio-
wieczny rodowód grę Carcas-
sonne. Jak co roku o przejażdżki 
konne pod wzgórzem zamko-
wym zadbała Stajnia Daisy. Do-
datkowo na stoisku Stowarzy-
szenia „Nasz Zamek” po raz 
pierwszy można było wybić so-
bie pamiątkową monetę.

Pokazy walk rycerskich 
miały charakter turnieju za-

kończonego widowiskową po-
tyczką grupową. Wieczorem, 
na placu Kościuszki, Zawisza 
Czarny wypowiedział, podob-
nie jak 603 lata temu, wojnę Za-
konowi Krzyżackiemu. Towa-
rzyszyła temu parada z oprawą 
muzyczną grupy Lombelico 
del Mondo. Imprezę zakończy-
ło wspólne ognisko z kiełbaska-
mi i wieczorne opowieści zam-
kowe. 

Imprezę wsparli sponso-
rzy: restauracja McDonald’s, 
Fast Service Group Sp. z o. o., 
Kilen – Jan Kowalski, Tęczo-
wy Ogród – Gospodarstwo 
Sadownicze Wasilewscy, Hur-
townia Wędlin Salami, Za-
kłady Przetwórstwa Mięsnego 
Rzeźnik, P.P.H.U. Żywe Płoty, 
Piekarnia 1919 s.c. Kaczmarek 
oraz Restauracja Zakątek.

Zatem wojna!
W sobotę 19 sierpnia na wzgórzu zamkowym Stowarzyszenie „Nasz Zamek” zorganizowało 
siódmą edycję wydarzenia „Zawisza Czarny Nad Bzurą – Sochaczewskie Spotkania z Historią”. 
Niesprzyjająca przez znaczną część dnia pogoda nie odstraszyła wielu mieszkańców miasta, którzy 
z parasolami w ręku przyszli zobaczyć jak wypowiedziano wojnę Zakonowi Krzyżackiemu.

Przedsięwzięcie współfinansowane było ze środków Samorządu Województwa Mazowieckiego oraz dofinansowane w otwartym konkursie ofert dotyczącym realizacji zadań publicznych 
Gminy Miasto Sochaczew z zakresu „Programu współpracy Miasta Sochaczewa z organizacjami pozarządowymi”. 

Przedmioty okiem artysty
Od połowy sierpnia do koń-
ca września w Galerii HUGO, 
działającej w Muzeum Ziemi 
Sochaczewskiej i Pola Bitwy 
nad Bzurą, można oglądać 
wystawę prac Dariusza Mląc-
kiego. Artysta zatytułował ją 
“Przedmioty – Malarstwo”.

Dariusz Mlącki to artysta po-
chodzący z Mińska Mazo-
wieckiego. Ukończył war-
szawską ASP. Zajmuje się 
sztukami wizualnymi, ma-

larstwem, obiektami malar-
skimi, fotografi ą. 

- To jeden z najciekaw-
szych malarzy średniego po-
kolenia w zakresie sztuki 
metafi zycznej i duchowej, naj-
bardziej znany z cyklu Koper-
ty, Świece, Telewizory. Artysta 
używa różnych podobrazi ta-
kich jak korek, pleksi, stare ta-
pety. Znany jest z niezwykłej 
subtelności, poetyki i skali 
ekspresji – mówi opiekun ga-
lerii Marcin Hugo-Bader.

Dariusz Mlącki nale-
ży do Związku Polskich Ar-
tystów Plastyków. Założył i 
prowadzi Galerię Korekta w 
Warszawie. Wykładał ma-
larstwo w Europejskiej Aka-
demii Sztuki w Warszawie, 
obecnie pracuje w Instytu-
cie Sztuk Pięknych na Uni-
wersytecie Jana Kochanow-
skiego w Kielcach oraz w 
Wyższej Szkole Informaty-
ki i Zarządzania na Wydzia-
le Grafi ki. 

To wielokrotny stypendy-
sta Ministra Kultury, Funda-
cji Batorego i Fundacji Kul-
tury. Brał udział w ponad 40 
wystawach indywidualnych i 
100 zbiorowych. Prace poka-
zywał m.in. Berlinie, Bruk-
seli, Nowym Jorku, Veronie, 
Neapolu i Wilnie, ale też pol-
skich galeriach w Warszawie, 
Krakowie, Gdańsku, Szczeci-
nie, Toruniu, Kielcach, Kato-
wicach czy Poznaniu. 

(daw)

Sochaczewska załoga, 
dwóch braci Grzegorz i 
Jacek Michlewscy, weź-
mie udział w tegorocznej 
edycji charytatywnego 
rajdu Złombol. Dwudzie-
stoletnim autem Lublin 
II wystartują 2 września 
z Katowic i przez pięć dni 
będą zmierzać do słonecz-
nej Hiszpanii.

Podróż w jedną stronę liczy 
około 2500 km. Organiza-
torzy wyznaczyli dwie trasy. 
Bracia Michlewscy wybrali 
tzw. trasę północną, bardziej 
nastawioną na zwiedzanie. 
Przejadą przez Paryż, gdzie 
planują spędzić jeden dzień. 
Po drodze będą mieli dodat-
kowe turystyczne bonusy w 
postaci Drezna, Frankfurtu, 
Saarbrucken, Reims oraz po 
zwiedzeniu stolicy Francji 
piękny Orlean i La Rochel-
le. Miejscem docelowym jest 
hiszpańskie miasto Noja. 
Muszą dotrzeć na metę do 6 
września. Powrót będzie się 
odbywał już dowolną trasą. 
Sochaczewianie, chcą jechać 
przez Barcelonę i dalej Lazu-
rowym Wybrzeżem, aby po-
dziwiać piękne widoki. 

- Akcja podobała mi 
się już od dawna i chcia-
łem wziąć w niej udział. Kie-
dyś miałem wysłużoną Nysę 
i miałem cichą nadzieję, że 
to nią pojadę. Pomysł na do-
bre odrodził się jakieś półto-
ra roku temu, gdy wyremon-
towałem starego Lublina II z 
1997 roku. Jestem jego wła-
ścicielem od około 10 lat, lecz 
żeby wystartować w Złombo-
lu musiałem wykonać wie-
le „przeróbek”. Przeszedł on 
właściwie kapitalny remont – 
mówi Grzegorz Michlewski.

Uczestnicy nie mogą li-
czyć w trasie na żadną po-
moc drogową. Wszystkich 
ewentualnych napraw mu-
szą dokonywać na własną 
rękę. Jak mówi Grzegorz 
Michlewski, części zapaso-
we i inne niezbędne sprzęty 
trzeba zabrać ze sobą – pa-
ski klinowe, wtryskiwacze, 
żarówki, gumowe węże do 
chłodnicy, płyny, oleje itd. 
Sochaczewska załoga bę-
dzie współpracować z dwo-
ma ekipami z Teresina, skąd 
wyruszy jeszcze jeden Lu-
blin oraz Skoda. - Nie moż-
na zabrać ze sobą wszystkie-
go. Przykładowo oni wezmą 
agregat, a ja prostownik i w 
razie potrzeby będziemy so-
bie pomagać – mówi pan 
Grzegorz.

W XI edycji Złombo-
la wystartuje ponad 500 
aut. Wszystkie załogi otrzy-
mują dyplomy i certyfi ka-
ty udziału już na starcie, 
bo jak wiadomo jest duże 
prawdopodobieństwo, że 
nie wszystkim uda się doje-
chać do mety. Rajd nie jest 
wyścigiem. To typowa im-
preza charytatywna, w ra-
mach której zbierane są pie-
niądze na domy dziecka. 
Liczy się samo uczestnic-
two. Bracia Michlewscy ze-
brali od darczyńców blisko 
5 tysięcy złotych. Logotypy 
partnerów przedsięwzięcia 
znajdują się na plandece sa-
mochodu, a „Ziemia Socha-
czewska” jest jednym z nich. 
Szerszą relację z podróży 
sochaczewian do Hiszpanii 
i ich przygodach w drodze, 
zamieścimy po ich powro-
cie w jednym z kolejnych 
wydań naszej gazety. Życzy-
my szerokiej drogi! (mf)

Pojadą Lublinem 
do Hiszpanii
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Impreza rozpoczęła się wcze-
snym rankiem otwartymi zawo-
dami spinningowymi „Jaź Bzury” 
o Puchar Burmistrza. Zakoń-
czyła w godzinach wieczornych 
koncertami zespołów Tajm i Jary 
Oddział Zamknięty. W między-
czasie organizatorzy zadbali o sze-
reg atrakcji. Odbyły się np. Tur-
niej Siatkówki Plażowej o Puchar 
III Święta Bzury MOSiR, otwar-
te zawody kajakowe, pokazy ra-
townictwa wodnego, zawody w 
przeciąganiu liny, rodzinny bieg 
przełajowy, mistrzostwa plaży w 
siłowaniu na rękę, pokaz sztuk 
walki FC Dragon, rozstrzygnięto 
konkurs na wiersz o Bzurze. Du-
żym zainteresowaniem cieszył się 
piknik rugby, podczas którego 
odbyła się między innymi krótka 
rozgrywka z członkami zespołu 
Jary Oddział Zamknięty.

Przez cały dzień trwała cha-
rytatywna zbiórka dla Paw-
ła Kubiaka, byłego wieloletniego 
komendanta Państwowej Stra-
ży Pożarnej w Sochaczewie. W 
grudniu ubiegłego roku, po na-
głym zatrzymaniu akcji ser-
ca, doznał on utraty świadomo-
ści, której nie może odzyskać do 
dziś. Jedynym ratunkiem dla by-
łego komendanta jest długotrwa-
ła i niestety kosztowna rehabili-
tacja. Jeden z darów – broszkę, 
przekazała na aukcję (za pośred-
nictwem ministra Macieja Ma-
łeckiego) premier Beata Szydło. 

Oprócz tego wylicytować moż-
na było m.in. karnety na siłow-
nię, obrazy, gadżety sportowe. 
Swój namiot rozstawili nieza-
wodni wolontariusze z Miejskie-
go Ośrodka Pomocy Społecznej – 
zakupić można było u nich m.in.  
ciasta, a na najmłodszych czeka-
ło malowanie buziek i balonowe 
gadżety przygotowane przez Re-
natę Kubik z MOSiR. Wszytko to 
za symboliczną wpłatę „do pusz-
ki”. Na sochaczewian czekały też 
loty śmigłowcem, loteria fantowa 
i wiele innych atrakcji. Przypo-
minamy, że wsparcie fi nansowe 
dla byłego komendanta PSP moż-
na też przekazywać na rachunek 
bankowy nr 34 1240 4009 1111 
0000 4490 9943 Fundacji „Świa-
tło” z siedzibą przy ul. Grun-
waldzkiej 64, 87-100 Toruń z do-
piskiem „Paweł Kubiak”.

Trzecie Święto Bzury zor-
ganizowało Miasto Sochaczew 
wraz z redakcją Expressu Socha-
czewskiego. Współorganizato-
rami byli: Polski Związek Węd-
karski Koło Sochaczew-Miasto, 
Sochaczewskie Centrum Kultury, 
MOSiR Sochaczew, FC Dragon, 
WOPR Sochaczew, Kajkowcy So-
chaczewa, Rugby Veterans Orkan 
Sochaczew, ZHP Hufi ec Socha-
czew. Patronat honorowy nad wy-
darzeniem objął burmistrz Piotr 
Osiecki. 

Agnieszka Poryszewska
Maciej Frankowski 

Sochaczew wrócił nad Bzurę
Przez całą minioną niedzielę na miejskiej plaży trwało Święto Bzury. Sochaczewianie mieli okazję podziwiać m.in. szereg 
widowiskowych konkurencji sportowych, a także bawić się na koncertach. Gwiazdą wieczoru był zespół Jary Oddział Zamknięty. 

Na Bzurze odbyły się zawody kajakowe

Wspólne przeciąganie liny

Imprezę prowadził Marcin Odolczyk

Strażacy dali pokaz ratownictwa wodnego

Na plażę przybyli przedstawiciele wielu pokoleń Dragon FC zorganizował zawody siłowania na rękę
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Tegoroczny sezon kina letniego, 
w związku z ogłoszeniem przez 
Sejm RP roku 2017 rokiem św. 
Brata Alberta, rozpoczął się nie-
typowo, od projekcji fi lmu „Brat 
naszego Boga” przy kościele pa-
rafi i pod wezwaniem tego właśnie 
świętego, w dzielnicy Karwowo. 
Niedługo po tym kino letnie tra-
fi ło na plażę miejską, gdzie 6 lip-
ca wyświetlony został fi lm „Love, 
Rosie”. Niespodzianką dla uczest-
ników był darmowy popcorn, 
który czekał na pierwszych stu wi-
dzów.

- Postanowiliśmy zmienić 
trochę koncepcję i poprawić kom-
fort oglądania fi lmów – mówi od-
powiedzialna z ramienia burmi-
strza za organizację wydarzenia, 
naczelnik Agata Kalińska. - Od 
roku do dyspozycji mieszkań-
ców jest wspaniała plaża miejska, 
więc postanowiliśmy ją wyko-
rzystać na potrzeby kina plenero-
wego. Okazało się to strzałem w 
dziesiątkę. Oglądanie fi lmów na 
dużym ekranie z pozycji plażowe-
go leżaka jest bardzo przyjemne.

W ramach tegorocznej edy-
cji kina letniego odbyły się jesz-
cze trzy seanse. 20 lipca oglą-
daliśmy zdobywcę nagrody 
IFTA (Irlandzka Nagroda Fil-
mowa i Telewizyjna) w katego-
rii Nagroda Publiczności, „PS 
Kocham cię”. Z kolei 3 sierpnia 
wyświetlony został zdobywca 

czterech nagród Polskiej Aka-
demii Filmowej (Orły) oraz 
trzech nagród Festiwalu Filmo-
wego w Gdyni (Złote Lwy), fi lm 
„Miasto 44”. W ostatniej pla-
nowanej w tym roku projekcji, 
17 sierpnia, na dużym ekranie 
obejrzeliśmy „Bridget Jones: W 
pogoni za rozumem”. Przypo-
minamy, że prezentowane tytu-
ły mieszkańcy wybrali w głoso-
waniu internetowym.

- Co prawda pierwotnie na 17 
sierpnia zaplanowana była pro-
jekcja fi lmu „Planeta Singli”, ale 
z przyczyn od nas niezależnych 
wykonawca nie był w stanie zre-
alizować seansu, mimo że wcze-
śniej deklarował taką gotowość – 
mówi Agata Kalińska. - Dlatego 
pojawił się z fi lm z kolejną liczbą 
głosów internautów, a w ramach 
rekompensaty fi rma zobowiązała 
się do przeprowadzenia dodatko-
wej projekcji.

W tej sytuacji niespodzian-
ką dla mieszkańców jest dodatko-
wy seans kina letniego, który od-
będzie się na pożegnanie wakacji, 
31 sierpnia. 

- Po tym, jak decyzją miesz-
kańców tegoroczną edycję kina 
pod chmurką zdominowały fi l-
my o miłosnych rozterkach, na 
zakończenie zaprezentujemy coś 
wielbicielom wartkiej akcji. Kolej-
ną ilość głosów, zaraz po „ Bridget 
Jones”, w internetowym głosowa-
niu przeprowadzonym przed te-
goroczną edycją Kina Letniego 
zdobył fi lm „Łowca Czarownic” 
- mówi Agata Kalińska.

Będzie to okazja do zoba-
czenia Vin’a Diesel’a w jednej 
z jego ciekawszych kreacji ak-
torskich. Na ekranie pojawi się 
także dwukrotny zdobywca 
Oskara, Michael Caine, czy do-
skonale znana wielbicielom se-
riali takich jak „Gra o Tron”, czy 

„Downton Abbey”, Rose Leslie. 
Taka mieszanka, wraz z mnó-
stwem scen walki i pościgów, 
okraszona odrobiną magii gwa-
rantuje świetną zabawę.

Projekcja „Łowcy Czarow-
nic” zakończy czwartą edycję 
Sochaczewskiego Kina Letnie-
go. Jego historia sięga roku 2013, 
kiedy to projekt został zgłoszo-
ny do przedsięwzięć w ramach 
pierwszego budżetu obywatel-
skiego w naszym mieście. Zajął 
on wtedy drugie miejsce, zdo-
bywając ponad 1,6 tys. głosów. 
Tego, ile osób skorzystało z do-
tychczasowych projekcji, nikt 
nie jest chyba w stanie policzyć. 
Zainteresowanie pokazami fi l-
mowymi przeszło najśmielsze 
oczekiwania. Kino Letnie za 
każdym razem gromadziło set-
ki mieszkańców. Dlatego może-
my być niemal pewni, że wróci 
w przyszłe wakacje. 

Marszałek Województwa 
Mazowieckiego już po raz 
siódmy ogłosił konkurs 
Mazowieckie Barwy Wolon-
tariatu. Laureaci regional-
ni wezmą udział w ogólno-
polskim fi nale. 

Celami konkursu są przede 
wszystkim: popularyzowa-
nie wolontariatu oraz za-

chęcanie mazowszan do 
podejmowania aktywności 
wolontariackiej. Jest on eta-
pem wojewódzkim ogólno-
polskiego konkursu realizo-
wanego przez Sieć Centrów 
Wolontariatu w Polsce i jest 
organizowany przez Urząd 
Marszałkowski Wojewódz-
twa Mazowieckiego pod 
auspicjami Mazowieckiej 

Rady Działalności Pożytku 
Publicznego i Stowarzysze-
nia Centrum Wolontariatu 
w Warszawie. 

Nominowani do kon-
kursu mogą być: pojedyn-
czy wolontariusze, grupy 
wolontariuszy, rodziny.

Termin nadsyłania zgło-
szeń kandydatów upływa 
29 września  (decyduje data 

wpływu zgłoszenia do Urzę-
du Marszałkowskiego). Kan-
dydatów do konkursu można 
zgłaszać pisemnie, osobiście 
w Urzędzie Marszałkowskim 
lub drogą elektroniczną: dia-
log@mazovia.pl. Rozstrzy-
gnięcie konkursu nastąpi do 
13 listopada. Więcej informa-
cji znaleźć można na stronie 
internetowej mazovia.eu. (ap)

W imieniu grupy Sochaczew-
skie Wieczory Literackie, dzia-
łającej przy Miejskiej Bibliote-
ce Publicznej, zapraszamy na 
pierwszą Noc Poezji i Muzyki 
w Sochaczewie „Wierszoto-
rówka”. Poetyckie spotkanie 
potrwa dwa dni (1- 2 wrze-
śnia). 

W piątek 1 września uczestni-
cy spotkają się w kramnicach, 
w Miejskiej Bibliotece Publicz-
nej przy ul. 1 Maja. O 17.00 roz-
pocznie się rejestracja uczest-
ników, o 18.15 zaprezentuje się 
grupa Sochaczewskich Wie-
czorów Literackich (z muzy-
ką Andrzeja Kopy), o 19.30 
zaplanowano prezentację po-
szczególnych grup poetyckich 
gościnnie przybyłych do So-
chaczewa (także z muzyką An-
drzeja Kopy), a o 21.00 wystar-
tuje otwarty Turniej Jednego 
Wiersza. 

Turniej jest otwarty dla 
wszystkich chętnych z całego 
kraju, którzy ukończyli 16 lat, 
amatorów, profesjonalistów, 
zrzeszonych i niezrzeszonych. 
Autor zgłasza jeden utwór po-
etycki, o dowolnej tematyce, 
nigdzie dotąd nienagradzany 
i niepublikowany. Zgłoszenia 
utworu należy dokonać osobi-
ście 1 września tuż przed tur-
niejem. Przewidziane są m.in. 
trzy nagrody na łączną kwo-

tę 1000 zł. Ich fundatorami są 
m.in. burmistrz i starosta so-
chaczewski. Szczegółowy regu-
lamin turnieju można znaleźć 
na stronie internetowej: biblio-
tekamiejska.sochaczew.pl

Wiersze oceni jury w skła-
dzie: Dorota Ryst, Jerzy Jan-
kowski i Marek Boczek. Pod-
czas obrad jury wystąpi gość, 
gwiazda wieczoru, kompozy-
tor i muzyk Władysław „Gudo-
nis” Komendarek. Ogłoszenia 
wyników można się spodzie-
wać o 23.00.

Drugiego dnia poeci spo-
tkają się na placu Kościuszki 
skąd o 9.30 wyruszą do Bro-
chowa. Zwiedzą z przewod-
nikiem tamtejszy kościół, na-
stępnie pojadą do Żelazowej 
Woli, zwiedzą dworek i park w 
muzeum Chopina, wysłucha-
ją koncertu chopinowskiego, 
o 14.00 pojadą zwiedzać Mu-
zeum Kolei Wąskotorowej, a o 
17.00 ruiny zamku książąt ma-
zowieckich. Wieczorem prze-
niosą się do Muzeum Ziemi So-
chaczewskiej i Pola Bitwy nad 
Bzurą, gdzie o 19.00 rozpocznie 
się konkurs na limeryki i frasz-
ki o Sochaczewie.

O szczegóły przedsięwzię-
cia, warunki udziału, należy 
pytać organizatorów „Wierszo-
torówki” pod numerem telefo-
nu 602-136-187.

daw

Pokażmy naszych wolontariuszy

Noc Poezji i Muzyki Dodatkowy seans 
na pożegnanie wakacji
Trudno już wyobrazić sobie wakacje w Sochaczewie bez kina letniego. 
Również w tym roku burmistrz Piotr Osiecki zaprosił mieszkańców miasta 
do udziału w bezpłatnych i otwartych dla wszystkich seansach pod chmurką. 
Ostatni z nich odbędzie się 31 sierpnia.

Prezes i działkowicze z Rodzinnego Ogrodu 
Działkowego „Zacisze” dziękują burmistrzowi 
Piotrowi Osieckiemu, jego zastępcom i radnym 
Rady Miejskiej za przegłosowanie uchwały, a 
także wszystkim osobom, które przyczyniły się 
do wylania nakładki asfaltowej na ulicy To-
polowej, wzdłuż ogrodów działkowych. Może-
my teraz z rodzinami przebywać na działkach, 
oraz komfortowo poruszać się po drodze dojaz-
dowej

Prezes Rodzinnych Ogrodów i Działkowych 
radna Rady Miejskiej 

Halina Kuzińska 

Zarząd Stowarzyszenia Emerytów i Rencistów 
„Włókienko” dziękuje burmistrzowi Piotrowi Osiec-
kiemu i Naczelnikowi Wydziału Polityki Społecz-
nej i Ochrony Zdrowia Joannie Kamińskiej za 
pomoc w zorganizowaniu wycieczki Augustów, 
Wilno, Troki. 

Dziękuje Zarząd i członkowie 
Stowarzyszenia „Włókienko”
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WYDARZENIA

Daniel Wachowski

daniel.wachowski@sochaczew.pl

Na projekt „Fryderyk Chopin 
u generała Szembeka w Socha-
czewie” złożyły się cztery ele-
menty. Pierwszym z nich było 
otwarcie wystawy fotogra-
fi cznej „Śladami Chopina w 
Warszawie i na Mazowszu”, w 
opracowaniu grafi cznym Da-
niela Janiaka. To rozszerzona 
wersja wystawy z 2010 roku, 
gdy Czesław Czapliński posta-
nowił uczcić 200 rocznicę uro-
dzin kompozytora. Jak przy-
znał, wtedy zabrakło na niej 
Sochaczewa, tak związanego 
dziedzictwem Fryderyka, dla-
tego w drugiej odsłonie poja-
wia się m.in. szkoła muzyczna, 
wzgórze zamkowe i pomnik 
kompozytora stojący w par-
ku Chopina przy ul. Traugut-
ta. Artysta zaproponował, aby 
po prezentacji w Sochaczewie 
wystawę pokazać także w in-
nych miastach Mazowsza. Po-
chwalił miejskie logo z podobi-
zną Chopina.

Podczas spotkania autor-
skiego artysta mieszkający w 
Warszawie i Nowym Jorku 
opowiadał anegdoty m.in. o 
dwóch dobach spędzonych z 
Michaelem Jacksonem, gdy ten 
przyleciał na koncert do stolicy, 
oraz spotkaniu z Clintonem, 
gdy radził portretowanemu 
prezydentowi aby nie rozchy-
lał ust, „bo będzie wyglądał jak 
idiota”, a ochrona usłyszała tyl-
ko ostatnie słowo i już chciała 
interweniować. Zapytany, jak 
wykonać dobry portret, ra-
dził, by zacząć od wizyty w ga-
lerii i dokładnej analizy obra-
zów mistrzów. Warto pójść po 
południu do parku i spojrzeć 
na pomnik, jak pada na niego 
światło. Osoba portretowana 
powinna patrzeć w obiektyw, 
nie może mieć rozchylonych 
ust, nie powinna być spięta, bo 
tylko wtedy oczy są w stanie 
pokazać duszę człowieka. 

W drugiej części spotka-
nia dyrektor Miejskiej Biblio-
teki Publicznej Barbara Bro-
nicz ogłosiła wyniki konkursu 
fotografi cznego „Polska moim 
okiem – ludzie, miejsca, wy-

darzenia”. Komisja przyznała 
dwie nagrody główne – Wal-
demarowi Zakrzewskiemu i 
Magdalenie Kaźmierczak a 
także cztery wyróżnienia – 
Jolancie Małczak, Annie Zie-
jewskiej, Karolowi Repszowi 
i Bogumile Nowak. Najlepsze 
prace można teraz oglądać w 
patio kramnic. Do obecnego 
na spotkaniu Sylwestra Kacz-
marka, przewodniczącego 
rady miasta, Czesław Czapliń-
ski zwrócił się z prośbą, by na-
grodzone zdjęcia nie trafi ły do 
szufl ady, ale by pokazać je sze-
rokiej publiczności, chwalić się 
talentem sochaczewian.

Spotkanie zakończył reci-
tal młodego, niezwykle uta-
lentowanego pianisty Krzysz-
tofa Książka. Krótką prelekcję 
przed występem wygłosi-
ła Mariola Wojtkiewicz, kie-
rownik Domu Urodzenia F. 
Chopina w Żelazowej Woli. 
Jak mówiła, tytuł koncer-
tu „Chopin w generała Szem-
beka” nawiązuje do jednej z 
dwóch udokumentowanych 
wizyt kompozytora w naszym 
mieście. Recital odbył się 29 
sierpnia 1830 roku w obozie 
3. brygady piechoty generała 
Szembeka, prawdopodobnie 
w byłym klasztorze Domini-
kanek. Mariola Wojtkiewicz 
podkreślała jednak, że Fry-
deryk bywał w Sochaczewie 
znacznie częściej, gdyż rodzi-
ce przyjaźnili się ze Skarbka-
mi, właścicielami Żelazowej 
Woli i regularnie ich odwie-
dzali. Koncert u Szembeka 
był jednym z ostatnich, jakie 
Chopin dał przed opuszcze-
niem kraju.

Organizatorami wydarzenia 
byli: burmistrz miasta So-
chaczew, Narodowy Instytut 
Fryderyka Chopina oraz 
Miejska Biblioteka Publiczna, 
a partnerami Państwowa  
Szkoła  Muzyczna w So-
chaczewie, Galeria Zbylut, 
Stowarzyszenie Polskich 
Mediów, ttg Wiadomości Go-
spodarcze, Warszawska Izba 
Gospodarcza, Hotel Chopin 
Spa&Wellness, kwiaciarnia 
Danuty Klonowskiej i SCK.

Chopin w Sochaczewie i na Mazowszu
To było wielkie wydarzenie artystyczne i choć odbyło się w ostatni weekend wakacji, w kramnicach 
spotkało się kilkudziesięciu miłośników twórczości Chopina i uznanego w świecie fotografika 
Czesława Czaplińskiego. Imprezę uświetnił recital pianisty Krzysztofa Książka.

Wybrane zdjęcia z konkursu fotograficznego MBP

Autor: Anna Ziejewska Autor: Bogumiła Nowak

Autor: Magdalena KaźmierczakAutor: Magdalena Kaźmierczak

Przy fortepianie Krzysztof Książek

Wydarzenie artystyczne przyciągnęło wielu miłośników sztuki

Laureaci konkursu fotograficznego otrzymali nagrody i listy gratulacyjne
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TAK BYŁO

WOJNA W CHODAKOWIE - IRENEUSZ PANFIL

Agnieszka Poryszewska

agnieszka.poryszewska@sochaczew.pl

Nasz czytelnik udostępnił nam 
też dwie oryginalne fotogra-
fi e wykonane w trakcie kręce-
nia w naszym mieście dramatu 
„Jons und Erdme”, w tym jed-
ną z autografem Massiny.

- Nie było łatwo zdobyć 
te zdjęcia, ponieważ ekipa, 
szczerze mówiąc, niechęt-
nie się fotografowała. Uda-
ło mi się i teraz są dla mnie 
bardzo cenną pamiątką z 
czasów młodości - powie-
dział nam.

„Jons und Erdme” krę-
cono w latach 50-tych i było 
to nie lada wydarzenie w So-
chaczewie, a zdjęcia powsta-
wały również w okolicy (w 
poprzednim numerze „ZS” 
wydrukowaliśmy fotos na 
którym znajdowała się wiej-
ska chałupa - jak się okazało 
stała ona w niedalekich oko-
licach miasta). Statystowa-
nie w fi lmie wiązało się też z 
konkretnymi profi tami.

- Dostawałem, z tego 
co pamiętam, 60 złotych za 
dzień zdjęciowy. Dla mło-
dego człowieka były to wte-
dy niezłe pieniądze - wspo-
mina Andrzej Nicgorski.  
- W latach pięćdziesiątych 
mieszkałem z rodziną na ul. 
Staszica 50. Niedaleko tej ka-
miennicy, na ówczesnym 
rynku, obok budynku stra-
ży pożarnej umiejscowio-

no plan zdjęciowy. O tym, że 
można zagrać w fi lmie po-
wiedziała mi moja koleżanka 
Barbara Kuśmider.

„Jons und Erdme” był 
koprodukcją NRD i Włoch. 
Oprócz Massiny zagrali w 
niej, praktycznie u  nas nie-
znani, Carl Raddatz, Karin 
Baal oraz Richard Basehart. 
Ostatni z wymienionych 
aktorów grał wcześniej z 
Massiną w słynnej „La Stra-
dzie”.

Fabuła opowiada histo-
rię nieszczęśliwego mał-
żeństwa, zmagającego się 
z trudami życia oraz pro-
blemem alkoholowym bo-
hatera granego przez Carla 
Raddatza. Film spotkał się z 
niezbyt przychylnym przy-
jęciem. Określano go jako 
mroczny i, choć chwalono 
kreacje aktorskie, zarzuca-
no mu m. in. zbyt rozbucha-
ny budżet. Jako ciekawostkę 
dodać można, fi lm ten wy-
świetlano w Sochaczewie, 
tak, że miejscowi statyści 

mieli okazję podziwiać się 
na wielkim ekranie. 

To jeszcze nie koniec 
przygody naszego czytelnika 
z amatorskim aktorstwem. 
Już po fi lmie „Jons und Erd-
me” pan Andrzej był człon-
kiem amatorskiego zespołu 
aktorskiego działającego w 
Zakładowym Domu Kultury 
w Boryszewie.

- Graliśmy tam z wie-
loma znajomymi, m.in. ze 
wspomnianą już Basią Ku-
śmider i Jankiem Stępniem. 
Jedną ze sztuk, którą wy-
stawialiśmy był „Kamienny 
Gość” Aleksandra Puszkina. 
Ubrany cały na biało gra-
łem tytułową postać. Wła-
śnie z tym spektaklem, ra-
zem z innymi zespołami, 
prezentowaliśmy się później 
w Sali Kongresowej na pią-
tym zjeździe związków za-
wodowych. Reżyserią wy-
darzenia zajmował się wtedy 
znany aktor Wojciech Sie-
mion - powiedział nam An-
drzej Nicgorski. 

O Guliettcie i kręceniu fi lmu 
w Sochaczewie ciąg dalszy...
Po naszej publikacji dotyczącej wizyty w mieście fi lmowców z Guliettą Massiną na czele, skontaktował się z nami 
pan Andrzej Nicgorski, który był jednym ze statystów zatrudnionych przez ekipę reżysera Victora Vicasa.

Zamieszczamy kolejny od-
cinek wspomnień Ireneusza 
Panfi la, który jako nastolatek 
przeżył okupację niemiecką 
w Chodakowie. Są to nie tyle 
historyczne fakty, co relacje 
młodego człowieka z wła-
snych czy zasłyszanych od naj-
bliższych przeżyć.

Nadchodzi wiosna 1945 roku. 
Armia niemiecka w oblęże-
niu wokół Berlina. Zbliża się 
nieunikniona kapitulacja hi-
tlerowskich Niemiec i koniec 
wojny. W kraju przeprowa-
dzana jest wymiana pieniędzy 
z okupacyjnych na tak zwane 
tymczasowe lubelskie i kolek-
tywizacja ziemi dla rolników. 
Na kenkartę, czyli okupacyj-
ny dowód osobisty, przysługu-

je po 500 zł lubelskich na osobę. 
Reszta okupacyjnych pieniędzy 
do wyrzucenia. Ojciec ubolewa, 
że to strasznie mało, aby kupić 
towar do sklepu. Tym bardziej, 
że handel i przemysł mają zo-
stać upaństwowione.

Tata poszedł do Sochaczewa, 
żeby wymienić okupacyjną wa-
lutę. W urzędzie siedział jakiś ra-
dziecki wojskowy. Ojciec podał 
swoje nazwisko: Bronisław Pan-
fi l, on zaś mówi: kakoj tam pan, 
piszy Fil, obywatel Fil. Mimo za-
pewnień ojca, że nazywa się Pan-
fi l, Rosjanin nie chciał przyjąć 
tego do wiadomości. Wreszcie oj-
ciec nie wytrzymał i mówi: prze-
cież generał Panfi łow bronił w 
1942 roku Moskwy. A to jest takie 
samo nazwisko. Rosjanin na to: 
generał to był towarzysz Panfi łow.

Minister Hilary Minc w 
tymczasowym rządzie prezy-
denta Bieruta zaczyna swoje 
urzędowanie od upaństwowie-
nia przemysłu i handlu. Ozna-
cza to m.in. zamknięcie mniej-
szych sklepów. Ale nie odbywa 
się to w uczciwy sposób. Wła-
dza nasyła kontrole, ściąga na-
wet przedwojenne podatki 
(sprzed 1939 roku),  że niby nie 
były płacone. A kto podczas 
wojennej zawieruchy trzymał 
kwity, świadczące o uregulowa-
niu podatku? Gniotąc podat-
kami, zmuszają prowadzących 
sklepy, aby sami je zamykali! 
Sekwestrator zniszczył moich 
rodziców, a mnie, za ich długi, 
chciał nawet zabrać rower, któ-
rym jeździłem do szkoły. Gdy 
w 1950 roku szedłem do woj-

ska, rodzicom jeszcze nie uda-
ło się spłacić wszystkich długów 
za sklep. Moim zdaniem to ze-
msta za to, że ojciec należał do 
Polskiej Organizacji Wojskowej 
(POW) i walczył w 1920 roku 
w obronie wolnej i niepodległej 
Polski. 

U mojej babci, Józefy Pan-
fi l, która mieszkała na końcu 
ulicy Chodakowskiej, zosta-
li zakwaterowani dwaj żołnie-
rze radzieccy. Babcia pokazała 
im papierkowe 100 rubli, jakie 
zachowała z I wojny świato-
wej. Starszy żołnierz wziął do 
ręki banknot, na którym wid-
niał wizerunek cesarskiej  pary 
z rodu Romanowów. Łzy pocie-
kły mu z oczu, ucałował bank-
not i powiedział: to był nasz naj-
lepszy ojciec.

Pierwsze powojenne komplikacje - wiosna 1945 r.

Trzeci od lewej - Andrzej Nicgorski. Obok niego (w chustce) Gulietta Massina
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Oto druga ze studenckich wizji 
zagospodarowania wybranych 
fragmentów naszego miasta, 
powstających w ramach co-
rocznego, wspólnego konkur-
su Urzędu Miasta i Zakładu 
Konserwacji Zabytków Wy-
działu Architektury Politech-
niki Warszawskiej. To koncep-
cja Jakuba Bojasa, który zajął 
się Stacją Muzeum, czyli tere-
nem muzeum kolejki wąskoto-
rowej przy ul. Towarowej. Zda-
niem jury jego pomysł zasłużył 
w konkursie na II miejsce. 

Sochaczewska Kolej Do-
jazdowa, na bazie której w 
1986 roku powstało muzeum, 
woziła towary i pasażerów 
od 1922 do 1984 roku. Budy-
nek główny Stacji Sochaczew, 
gdzie dziś mieszczą się biura 
muzeum, powstał jako pierw-
szy w 1937 roku i pozostaje 
najcenniejszym obiektem na 
tym terenie. Po nim powsta-
ły dwa perony, 17 torów, trój-
kąt do obracania lokomotyw, 
budynki obsługujące działa-
nie kolejki. Obiekty architek-
toniczne, wraz z torowiskiem, 
peronami i ogrodzeniem wpi-
sane są do rejestru zabytków. 

Muzeum ma do dyspo-
zycji prawie 3 hektary terenu 
podzielonego na dwa obszary. 
Pierwszy to perony i ekspozy-
cja na powietrzu, drugi jest za-

mknięty dla zwiedzających i 
stanowi zaplecze techniczne. 
Obszary są rozdzielone dzi-
kim przejściem dla pieszych i 
jak zauważa młody architekt, 
to podstawowy problem do 
rozwiązania. Przecięcie dział-
ki chodnikiem na pół znacznie 
utrudnia placówce funkcjo-
nowanie, dlatego Jakub Bojas 
proponuje budowę kładki bie-
gnącej nad pociągami. Dzięki 
temu teren muzealny zacząłby 
funkcjonować jako całość - wi-
zualnie i praktycznie.

Autor koncepcji zauwa-
ża, że placówka potrzebu-
je więcej przestrzeni wy-
stawienniczej pod dachem, 
choć i na zewnątrz dostrze-
ga problem z brakiem miej-
sca. „Chaos powoduje bar-
dzo duża ilość eksponatów 
rozmieszczona na stosunko-
wo małej działce. Zagęszcze-
nie ich nie daje możliwości 
odpowiedniego wystawien-
nictwa, a umieszczenie na 
przestrzeni otwartej - nieza-
daszonej, powoduje że obiek-
ty szybko niszczeją i tracą 
swoją historyczną wartość”. 
Stąd pomysł na budowę da-
chu nad peronami i stojący-
mi przy nich pociągami. 

W jego planach na tere-
nie muzealnym miałby stanąć 
nowy budynek hali głównej 
muzeum mieszczący w so-
bie przestrzeń wystawienniczą 
i halę naprawczą. Nowe było-

by też zadaszenie zabytkowych 
peronów oraz „brama”, czyli 
budynek postawiony w miejscu 
obecnego centrum edukacji, 
dawnego przedszkola kolejo-
wego. W nim miałby funkcjo-
nować  lokal gastronomiczny i 
sale edukacyjne, a obok znaleźć 
się duży parking dla samocho-
dów osobowych i autokarów. 
Architekt proponuje, aby teren 
muzeum otworzyć, zlikwido-
wać ogrodzenia od strony ulic 
Licealnej, Towarowej i Łusz-
czewskich. By zbliżyć muzeum 
do osiedla przy ulicy Żwirki i 
Wigury proponuje utworze-
nie małego parku na terenie 
muzeum, z łatwym dostępem, 
eksponatami, peronami i „par-
kiem maszynowym”.

Jakub Bojas docenia histo-
ryczny układ stacji wraz z to-
rowiskiem i dlatego stawia na 
lekkie zadaszenia i konstruk-
cje, by najstarsze budynki hali 
naprawczej, parowozowni i 

dworca nie zostały zdomino-
wane przez nowoczesność.

Autor wychodzi z pomy-
słami także poza obszar sa-
mego muzeum proponując, 
aby w budynku stacji wąsko-
torówki przy ul. Warszaw-
skiej uruchomić kawiarnię i 
punkt turystyczny. Taka baza 
byłaby wykorzystywana nie 
tylko przez turystów, ale po 
zakończeniu sezonu również 
przez mieszkańców Socha-
czewa. Zauważa, że pas te-
renu po którym biegną tory 
kolejki jest zaniedbany, a w 
sumie niewielkim nakła-
dem środków można go prze-
kształcić w coś atrakcyjne-
go. Widzi tam zielone ścieżki 
rowerowe, ścieżki zdrowia, a 
„zapanowanie nad nieładem 
przestrzeni niczyjej byłoby 
krokiem w budowie nowego 
wizerunku miasta” i znacznie 
poprawiło atrakcyjność ofer-
ty turystycznej muzeum.

Zabytkowa kolejka bliżej ludzi
Muzeum powinno się bardziej otworzyć na gości, zwiększyć powierzchnię sal wystawowych oraz chronić bezcenne 
lokomotywy i wagony przed działaniem słońca i deszczu. Likwidacja ogrodzeń, więcej miejsc parkingowych i zieleni 
- tak mogłoby wyglądać sochaczewskie Muzeum Stacja.
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Kilkuset mieszkańców So-
chaczewa 15 sierpnia wzięło 
udział w Pierwszym Pikni-
ku Wojskowym zorganizo-
wanym przez Sochaczew-
skie Centrum Kultury i 3. 
Warszawską Brygadę Ra-
kietową Obrony Powietrz-
nej.

Otworzył on zupełnie 
nową przestrzeń kulturalną 
naszego miasta – wspólne-
go biesiadowania w rodzin-
nej atmosferze, łączące-
go sztukę z patriotyzmem.  
Piknik ofi cjalnie otworzy-
li dyrektor SCK Artur Ko-
morowski, naczelnik Wy-
działu Kultury, Turystyki i 
Promocji UM Joanna Nie-
wiadomska-Kocik oraz po-
rucznik Tomasz Gałasz. 
Imprezę poprowadził  Ar-
kadiusz Mamcarz.

Ponieważ piknik odbył 
się w Święto Wojska Pol-
skiego, nie zabrakło oko-
licznościowych baloni-
ków, animacji dla dzieci, 
fl ag, tradycyjnej grochów-
ki i piosenki żołnierskiej. 
Utwory wykonał, znany już 
sochaczewianom, wokal-
ny zespół mundurowy PA-
TRIA, który przypomniał 
m.in. „Sanitariuszkę Mał-

gorzatkę”, „Pałacyk Mi-
chla” czy „Piosenkę o War-
szawie”.

Publiczność wzięła tak-
że udział w quizach tema-
tycznych przygotowanych 
przez  Renatę Grzybowską i 
Kingę Łażewską z Biblioteki 
Jednostki Wojskowej. Na-
grody zwycięzcom wręczali 
zastępca burmistrza Marek 
Fergiński oraz porucznik 
Tomasz Gałasz. 

Ogromnym zainte-
resowaniem cieszyło się 
małe miasteczko żołnier-
skie, w którym prezento-
wano m.in. sprzęt i strój 
wojskowy, natomiast histo-
rię godła polskiego przybli-
żył Łukasz Kuciński, autor 
komiksów o Sochaczewie. 
Całość dopełnił kącik gril-
lowy gospodarstwa agrotu-
rystycznego „Jeziorany”, w 
którym serwowano swoj-
skie jadło. 

I ja tam byłam, gro-
chówki skosztowałam - o 
tym co widziałam, tu oto w 
pierwszym numerze „Prze-
kaźniczka” w Sezonie Arty-
stycznym 2017/2018 – wam, 
drodzy czytelnicy, opowie-
działam.

AWA
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Wszelkich informacji na temat gospodarki odpadami komunalnymi, terminów, harmonogramów udziela Referat Gospodarki Odpadami Komunalnymi Urzędu Miejskiego w Sochaczewie pok. 43,
tel. 46 862-22-35 wew. 410, 411, 412. Wszystko o sochaczewskiej gospodarce odpadami na www.sochaczew.pl w zakładce „Śmieci po nowemu”

Harmonogram odbioru odpadów z budynków wielorodzinnych 
od września do grudnia 2017 roku

Ten typ odpadów ze wszystkich wspólnot i budynków spółdzielczych zabierany jest raz w tygodniu.

Odpady są zabierane dwa razy w tygodniu. Dotyczy to bloków przy 
ulicach: 600-lecia, Konstytucji 3 Maja, Senatorskiej, Żeromskiego, Po-
koju, Zawadzkiego, Narutowicza, Długiej, Staszica, 1 Maja, Reymonta, 

Słowackiego, Ziemowita, Piłsudskiego, Sawickiej, Warszawskiej, Fa-
brycznej, Broniewskiego, Mickiewicza, Dywizjonu 303, Żwirki i Wigury, 
Lotników, Gawłowskiej, Licealnej, 15 Sierpnia, Chopina, Grunwaldzkiej, 

Ogrodowej, Topolowej, Parkowej, Chodakowskiej, Młynarskiej, Troja-
nowskiej, Kochanowskiego, Targowej, Korczaka, Osiedle Kolejowe. 
Odpady z pozostałych wspólnot są zabierane raz w tygodniu.

ODPADY SEGREGOWANE

GABARYTY - odbiór 30.09

ZIELONE (np. trawa i liście) - odbiór 31.08, 21.09, 18.10, 22.11 

ODPADY NIESEGREGOWANE (ZMIESZANE)

Zarządcy Wspólnot Mieszkaniowych i Spółdzielni Mieszkaniowych proszeni są o zgłaszanie - do 28 września, do Referatu Gospodarki Odpadami Komunalnymi Urzędu Miejskiego - lokalizacji, 
w których zostaną wystawione odpady. Referat prosi o kontakt także w sytuacji, gdyby wystawionych odpadów nie zabrano 30 września. 

Zarządcy Wspólnot Mieszkaniowych i Spółdzielni Mieszkaniowych proszeni są o zgłaszanie do Referatu Gospodarki Odpadami Komunalnymi UM - najpóźniej na dwa dni przed każdą planowaną zbiórką - lokalizacji, 
w których zostaną wystawione odpady.

• Strefa I: 11 Listopada, 18 Stycznia, Asnyka, Bohaterów Chodakowa, 
Bolesława Krzywoustego, Chrobrego, Brochowska, Brukowa, Choda-
kowska, Chopina, Działkowa, Graniczna, Głogowa, Harcerska, Hubala, 
Jagiellońska, Jana Kazimierza, Jasna, Jedwabnicza, Kampinoska, 
Kilińskiego, Kolejowa, Korczaka, Królewska, Krótka, Krzywa, Księżycowa, 
Kuźmińskiego, Leśna, Małachowskiego, Młynarska, Mostowa, Matejki, 
Nałkowskiej, Niepodległości, Orzeszkowej, Ostrzeszewska, Piękna, 
Pocztowa, Podchorążych, Podgórna, Poniatowskiego, Popiela, Po-
wstańców Warszawy, Profi lowa, Rejtana, Sadowa, Sikorskiego, Smolna, 
Szyszkowa, Warzywna, Waryńskiego, Wczasowa, Wiejska, Wiosenna, 
Wodociągowa, Wspólna, Wyspiańskiego, Wyszogrodzka, Zalewowa, 
Zwierzyniecka, Żniwna
WOREK ŻÓŁTY (plastikowe butelki, metalowe puszki, gazety 
itp.): 11.09, 9.10, 13.11, 11.12
SZKŁO: 25.09, 23.10, 27.11, 18.12
ZIELONE (liście, trawa):  18.09, 16.10, 20.11
POPIÓŁ: 4.09, 2.10, 6.11, 4.12
GABARYTY: 7.10

• Strefa II: Al. 600-lecia, 1 Maja,  17 Stycznia,  Batorego, Bolesława Śmiałego, 
Botaniczna,  Buczka, Cieplna, Długa, Energetyczna, Farna, Głowackiego, 
Grabskiego, Jana Brzechwy, Jaracza, Jasińskiego, Juliana Tuwima, Kazimierza 
Wielkiego, Kochanowskiego, Konopnickiej, Krakowska, Kraszewskiego, Królo-
wej Jadwigi, ks. Janusza, Księdza J. Popiełuszki, Księdza Jana Twardowskiego, 
Kordona-Janickiego, Kubusia Puchatka, Kwiatowa, Kwiatów Polnych,  Langiewi-
cza, Lechicka, Lema, Licealna, Łąkowa, Łokietka, Makowa, Michalaka, Mieszka 

I, Migdałowa, Muszkieterów, Narutowicza, Niemcewicza, Nowa, Nowowiejska, 
Okrężna, Olimpijska, Osiedle Kolejowe, Partyzantów, Piastowska, Piaszczysta, 
Pileckiego, Piłsudskiego, Polna, Poprzeczna, Przylasek, Reymonta, Różana, 
Samodzielna, Sienkiewicza, Skłodowskiej, Słowiańska, Sobolewskiego, Spor-
towa, Staffa, Staszica, Szarych Szeregów, Świerkowa, Targowa, Termiczna, 
Toruńska, Towarowa, Trojanowska, Wąska, Willowa, Wita Stwosza, Wypale-
nisko, Wyszyńskiego, Zaciszna, Załamana, Zielona Dolina, Złota, Zwycięstwa, 
Zygmunta Starego, Żeromskiego, Żołnierska, Żwirowa, Żyrardowska, Żytnia
WOREK ŻÓŁTY (plastikowe butelki, metalowe puszki, gazety 
itp.): 12.09, 10.10, 14.11, 12.12
SZKŁO: 26.09, 24.10, 28.11, 19.12
ZIELONE (liście, trawa): 29.08, 19.09, 17.10, 21.11
POPIÓŁ: 5.09, 3.10, 7.11, 5.12
GABARYTY: 14.10

• Strefa III: Bajeczna, Bartnicza, Batalionów Chłopskich, Bławatkowa, 
Bolechowskich, Św. Brata Alberta, Brzozowa, Bukowa, Chabrowa, 
Chełmońskiego, Chłodna, Chłopickiego, Chodkiewicza, Cmentarna, 
Czarnieckiego, Dewajtis, Dąbrowskiego, Dębowa, Gagarina, Gawłow-
ska, Grzybowa, Hugo-Badera, Iwaszkiewicza, Jaworowa, Jesionowa, 
Karwowska, Kasprowicza, Kątowa, Konwaliowa, Koralowa, Lazurowa, 
Lubiejewska, Łowicka, Malinowa, Mała, Modrzewiowa, Moniuszki, Nad-
rzeczna, Perłowa, Planowa, Płocka, Podzamcze, Połaniecka, Porzeczko-
wa, Promienna, Prosta, Próżna, Prusa, Pułaskiego, Radiowa, Radosna, 
Rolnicza, Rozlazłowska, Równoległa, Rumiankowa, Rybna, Rycerska, 
Sierpniowa, Słowackiego, Spacerowa, Spokojna, Srebrna, Tęczowa, 

Traugutta, Warszawska, Wesoła, Wodna, Wróblewskiego, Zamkowa, 
Zagłoby, Zapolskiej, Zieleńcza, Zielona, Ziemowita, Żeglarska
WOREK ŻÓŁTY (plastikowe butelki, metalowe puszki, gazety 
itp.): 13.09, 11.10, 15.11, 13.12
SZKŁO: 27.09, 25.10, 29.11, 20.12
ZIELONE (liście, trawa): 20.09, 18.10, 22.11
POPIÓŁ: 6.09, 4.10, 8.11, 6.12
GABARYTY: 21.10

• Strefa IV: 15 Sierpnia, Akacjowa, Andersa, Armii Krajowej, Bema, 
Bojowników, Bora-Komorowskiego, Bortnowskiego, Boryszewska, Cisowa, 
Daleka, Dolna, Drobna, Fabryczna, Głucha, Górna, Gwardyjska, Inżynierska, 
Kawalerzystów, Klonowa, Kopernika, Kościńskiego, Kozubowskiego, Kutrze-
by, Lipowa, Litewska, Lotników, Łuszczewskich, Maczka, Mazowiecka, Miła, 
Mireckiego, Nadbrzeżna, Okrzei, Olchowa, Otwarta, Pietrzaka, Pionierów, 
Południowa, Północna, Przyszła, Reja, Robotnicza, Roweckiego, Skotnic-
kiego, Sobieskiego, Sosnowa, Spartańska, Spółdzielcza, Sucharskiego, 
Szajnowicza, Szkolna, Środkowa, Tartaczna, Torowa, Wierzbowa, Wiśniowa, 
Wojska Polskiego, Wołodyjowskiego, Wschodnia, Wyzwolenia, Zamiejska, 
Zamknięta, Zamoyskiego, Zawiszy Czarnego.
WOREK ŻÓŁTY (plastikowe butelki, metalowe puszki, gazety 
itp.): 14.09, 12.10, 16.11, 14.12
SZKŁO: 28.09, 26.10, 30.11, 23.12
ZIELONE (liście, trawa): 31.08, 21.09, 19.10, 23.11
POPIÓŁ: 7.09, 5.10, 9.11, 7.12
GABARYTY:  28.10

Rejon A

4.09, 18.09, 2.10, 16.10, 30.10, 13.11, 27.11, 11.12, 22.12 ulice: Bohate-
rów Chodakowa, Brochowska, Chodakowska, Chopina, Hubala, Jasna, 
Jedwabnicza, Kilińskiego, Kolejowa, Korczaka, Królewska, Krótka, 
Krzywa, Krzywoustego, Księżycowa, Kuźmińskiego, Leśna, Małachow-
skiego, Matejki, Niepodległości, Orzeszkowej, Pocztowa, Podchorążych, 
Powstańców Warszawy, Rejtana, Smolna, Szyszkowa, Waryńskiego, 
Warzywna, Wiejska, Wodociągowa, Wspólna, Wyspiańskiego, Wyszo-
grodzka, Zwierzyniecka, Żniwna.

Rejon B

11.09, 25.09, 9.10, 23.10, 6.11, 20.11, 4.12, 18.12 ulice: 11 Listopada, 
Asnyka, Buczka, Brzechwy, Chrobrego, Cieplna, Długa, Działkowa, Ener-
getyczna, Głogowa, Graniczna, Jagiellońska, Jana Kazimierza, Jaracza, 
Kampinoska, Kochanowskiego, Konopnickiej, Kraszewskiego, Kubusia Pu-
chatka, Kwiatowa, Kwiatów Polnych, Langiewicza, Lechicka, Lema, Łąkowa, 
Łokietka, Migdałowa, Młynarska, Muszkieterów, Nałkowskiej, Nowa, Okręż-
na, Ostrzeszewska, Partyzantów, Piaszczysta, Podgórna, Poniatowskiego, 
Polna, Popiela, Popiełuszki, Profi lowa, Przylasek, Sadowa, Słowiańska, 
Sobolewskiego, Staffa, Stwosza, Świerkowa, Sochaczewskiego, Targowa, 
Termiczna, Trojanowska, Tuwima, Twardowskiego, Wczasowa, Wypalenisko, 
Zaciszna, Zalewowa, Zielona Dolina, Zwycięstwa, Żwirowa.

Rejon C

8.09, 22.09, 6.10, 20.10, 3.11, 17.11, 1.12, 15.12, 29.12 ulice: 18 
Stycznia, Bajeczna, Bartnicza, Batalionów Chłopskich, Bławatkowa, 
Bolechowskich, Brukowa, Brzozowa, Bukowa, Chabrowa, Chełmoń-
skiego, Chłodna, Dewajtis, Dębowa, Gagarina, Gawłowska, Grzybowa, 
Harcerska, Hugo-Badera, Jaworowa, Jesionowa, Karwowska, Konwa-
liowa, Koralowa, Lazurowa, Malinowa, Mała, Modrzewiowa, Mostowa, 
Nadrzeczna, Perłowa, Piękna, Połaniecka, Porzeczkowa, Próżna, Pru-
sa, Pułaskiego, Radiowa, Radosna,  Równoległa, Rumiankowa, Rybna, 
Rycerska, Sikorskiego, Spacerowa, Spokojna, Srebrna, Św. Brata 
Alberta, Tęczowa, Wiosenna, Wodna, Zagłoby, Zamkowa, Zieleńcza.

Rejon D

30.08, 13.09, 27.09, 11.10, 25.10, 8.11, 22.11, 6.12, 20.12 ulice: 17 Stycznia, 
Al. 600-lecia, Batorego, Chłopickiego, Chodkiewicza, Czarnieckiego, Farna, 
Iwaszkiewicza, Jasińskiego, Kasprowicza, Kazimierza Wielkiego, Kątowa, 
Królowej Jadwigi, Kusocińskiego, Lubiejewska, Łowicka, Makowa, Mieszka 
I, Narutowicza, Niemcewicza, Nowowiejska, Olimpijska, Piastowska, 
Planowa, Płocka,  Prosta, Poprzeczna, Promienna, Rolnicza, Rozlazłow-
ska, Samodzielna, Staszica, Śmiałego, Toruńska, Warszawska, Wesoła, 
Wyszyńskiego, Zapolskiej, Zielona, Złota, Zygmunta Starego, Żeromskiego, 
Żeglarska,  Żołnierska, Żytnia.

Rejon E

6.09, 20.09, 4.10, 18.10, 2.11, 15.11, 29.11, 13.12, 28.12 ulice: 1 Maja, 
Bojowników, Botaniczna, Dąbrowskiego, Fabryczna, Głowackiego, 
Grabskiego, Gwardyjska, Klonowa, Kopernika, Kordona-Janickiego, 
Krakowska, Ks. Janusza, Ks. Ziemowita, Licealna, Lotników, Łuszczew-
skich, Mazowiecka, Michalaka,  Osiedle Kolejowe, Pietrzaka, Pileckiego, 
Piłsudskiego, Południowa,  Przyszła, Północna, Reja, Reymonta, 
Robotnicza, Różana, Sienkiewicza, Sierpniowa, Skłodowskiej-Curie, 
Słowackiego, Spartańska, Sportowa, Spółdzielcza, Szarych Szeregów, 
Środkowa, Torowa, Towarowa, Wąska, Willowa, Wiśniowa, Wojska 
Polskiego, Wołodyjowskiego, Wróblewskiego, Wschodnia, Wyzwolenia, 
Załamana, Zamiejska,  Żyrardowska. 
Rejon F

1.09, 15.09, 29.09, 13.10, 27.10, 10.11, 24.11, 8.12, 21.12 ulice: 15 
Sierpnia, Akacjowa, Andersa, Armii Krajowej, Bema, Bora-Komorow-

skiego, Bortnowskiego, Boryszewska, Cmentarna, Cisowa, Daleka, 
Dolna, Drobna, Głucha, Górna, Inżynierska, Jana III Sobieskiego, 
Kawalerzystów, Kościńskiego, Kozubowskiego, Kutrzeby, Lipowa, 
Litewska, Maczka, Miła, Mireckiego, Moniuszki, Nadbrzeżna, Okrzei, 
Olchowa, Otwarta, Pionierów, Podzamcze, Roweckiego, Skotnickiego, 
Sosnowa, Sucharskiego, Szajnowicza, Szkolna, Tartaczna, Traugutta, 
Wierzbowa, Zamknięta, Zamoyskiego, Zawiszy.

Harmonogram odbioru odpadów z domów jednorodzinnych 

ODPADY NIESEGREGOWANE (ZMIESZANE)

ODPADY SEGREGOWANE, ZIELONE, SZKŁO, POPIÓŁ I GABARYTY

od września do grudnia 2017 roku

UWAGA!
Uprzejmie prosimy o wystawianie pojemników, worków z odpadami segregowanymi oraz gabarytów przed posesję do godz. 6.30. Niewystawienie odpadów w wyznaczonym czasie skutkować będzie ich odebraniem w kolejnym wyznaczonym w harmonogramie terminie. 
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Gratuluję wyboru na pre-
zesa zarządu Rugby Club 
Orkan Sochaczew. Z rug-
by związany jest Pan od 
wielu lat, również jako 
były zawodnik występują-
cy w barwach Orkana.
Swoją przygodę z rugby i socha-
czewskim Orkanem zacząłem w 
1981 roku. Moim pierwszym tre-
nerem był Bogdan Pietrak. Pamię-
tam, że zadebiutowałem w meczu 
z Budowlanymi Łódź. Zagrałem 
wówczas na skrzydle, na pozycji 11. 
Jako junior z drużyną Orkana zdo-
byłem m.in. wicemistrzostwo Pol-
ski na turnieju w Kwidzynie i wie-
le innych medali w kategoriach 
młodzieżowych. Dostałem także 
powołanie do reprezentacji Polski 
juniorów i młodzieżówki. Jako se-
nior, w Ekstralidze rozegrałem 64 
mecze. W najlepszym sezonie za-
jąłem z Orkanem czwarte miejsce. 

Kto jeszcze oprócz Pana 
zasiada teraz w zarządzie 
klubu.
Wiceprezesami są Grzegorz Boro-
wiak i Jan Szwarc. Cała nasza trój-
ka zawodowo zajmuje się własną 
działalnością gospodarczą. Wszy-
scy poruszamy się w biznesie i tam 
też będziemy starać się szukać no-
wych sponsorów dla klubu. Przed 
nami wiele pracy. Mamy już kilka 
pomysłów ale, jak mówiłem to już 
na zarządzie, najpierw coś załatw-
my, a później dopiero będziemy się 
tym chwalić. Dziękujemy oczywi-
ście naszemu głównemu sponsoro-
wi, którym jest miasto Sochaczew. 
Na początku priorytetem dla nas 
jest odtworzenie dobrej atmosfery 
wokół klubu. Chcemy, żeby w mie-
ście było głośno o rugby i mówiło 
się o nim tylko dobrze.

Jaki jest zatem pomysł 
nowego zarządu na pro-
wadzenie klubu?
Ciężko cokolwiek obiecywać po 
tygodniu. Obecnie trenerzy, Ma-
ciej Misiak od seniorów i Jakub 
Seklecki od juniorów, są na wy-
jazdach, na zgrupowaniach re-
prezentacji. Jak wrócą, na pewno 
wspólnie usiądziemy do rozmów i 
opracujemy jakąś konkretną stra-
tegię rozwoju. Podstawową rzeczą 
dla nas jest stworzenie struktur 
mocnego klubu, co za tym idzie 

pozyskanie jak najwięcej sponso-
rów. Chcemy nawiązać kontak-
ty z rodzicami zawodników naj-
młodszych i od najwcześniejszych 
lat zarazić ich rugby i zaangażować 
ich w działalność w klubie. Szkole-
nie młodzieży mamy super i w tej 
kwestii nie należy nic zmieniać. 
Chcemy stworzyć klub, który bę-
dzie odnosił sukcesy w seniorach, 
na miarę sukcesów osiąganych 
obecnie w juniorach. Pierwsza 
drużyna musi wrócić do gry w 
Ekstralidze.

Orkan przystąpi w przy-
szłym sezonie do gry w 
najwyższej klasie roz-
grywkowej?

Będziemy do tego dążyć. Nie mogę 
dać 100 proc. gwarancji, ale uważam, 
że na 90 proc. zagramy z najlepszymi 
drużynami w naszym kraju. 

Zawodnicy wybiegną na 
boisko dopiero w połowie 
września. Rywalem w I li-
dze pozostała tylko Skra 
Warszawa. Rugbiści nie 
pograją zbyt wiele tej je-
sieni.
Pierwsze spotkanie zagramy u sie-
bie, na stadionie przy ul. Warszaw-
skiej, 16 września. Po wycofaniu 
się z rozgrywek drużyn Czarnych 
Pruszcz Gdański i Posnani Po-
znań, pozostanie nam jesienią ro-
zegranie tylko czterech pojedyn-
ków ze Skrą. Mam nadzieję, że bez 
problemu uda się nam wywalczyć 
awans do Ekstraligi.

A może, w wolnych ter-
minach, uda się zorga-
nizować jakieś sparingi 
drużyny „piętnastek”, na 
przykład z zespołami wy-
stępującymi w Ekstrali-
dze?
Tak myślimy już o tym. Będziemy 
zabiegać o zorganizowanie meczy 
towarzyskich. 

W ubiegłym sezonie Or-
kan odpuścił też grand 
prix w rugby 7. Czy nasza 
drużyna wystartuje te-
raz w cyklu turniejów mi-
strzostw Polski w „sió-
demkach”?
Szczerze mówiąc, nie wiem dla-
czego tak się stało. Sochaczew-

ska drużyna zagrała w ubiegłym 
sezonie tylko w początkowych 
dwóch turniejach, na trzeci nie 
pojechali i automatycznie zosta-
li „relegowani”. Jak trafnie za-
uważył to Krzysztof „Mudin” 
Lewandowski, seniorzy Orka-
na od niepamiętnych czasów nie 
wywalczyli medalu w „siódem-
kach”. To ogromna strata dla 
osiągnięć klubu i mam nadzieję, 
że taka sytuacja już się nie powtó-
rzy. W tym roku ruszamy z olim-
pijską odmianą rugby pełną parą. 
Już 3 września drużyna Orkana 
wyjedzie na pierwszy w tym se-
zonie turniej do Poznania. 

Jak wygląda sytuacja ka-
drowa pierwszej drużyny
Tak jak wspominałem, nie roz-
mawiałem jeszcze z trenerami. 
Skład będzie się klarował w naj-
bliższych dniach. Po wstępnych 
rozmowach z zawodnikami wi-
dzę, że mają chęć do gry i jest w 
nich wola walki. Kadra będzie 
się składała z około 25 zawod-
ników. Znajdzie się w niej oczy-
wiście duża grupa doświadczo-
nych zawodników, ale dojdzie 
też kilku juniorów, tegorocz-
nych złotych medalistów mi-
strzostw Polski, których będzie-
my chcieli powoli „ogrywać” z 
doświadczonymi już zawodni-
kami. Na przestrzeni ostatnich 
lat trochę się zmieniło. Poziom 
rugby znacznie wzrósł w na-
szym kraju. Ja i moi rówieśni-

cy wychodziliśmy z seniorami 
mając po 17 lat. Teraz młodzież 
trzeba wprowadzać stopniowo. 
Nie można wpuszczać ich od 
razu w otwartą walkę, żeby ich 
szybko nie zniechęcić, na przy-
kład kontuzjami. 

Nowi zawodnicy wzmoc-
nią zespół? Może ktoś 
ze sprawdzonych graczy 
wróci do składu Orkana?
Dwójce zawodników kończą się 
wypożyczenia i na pewno bę-
dziemy z nimi o tym rozmawiać. 
Mam na myśli dwóch braci - Da-
wida Plichtę, kapitana reprezen-
tacji Polski i Mateusza Plichtę. To 
dwie „dziewiątki”, choć uważam, 
że Mateusz sprawdziłby się też na 
„piętnastce”. Byliby oni ogromnym 
wzmocnieniem dla pierwszego ze-
społu, ale czas pokaże.

Co należy zrobić, aby 
młodzież, głównie junio-
rzy, nie odchodzili do in-
nych klubów, nie rezy-
gnowali z rugby, żeby 
zostali w Orkanie?

Trzeba wysłuchać ich potrzeb. Dla 
jednego młodego zawodnika prio-
rytetem będzie praca, dla drugiego 
szkoła, dlatego myślimy o podjęciu 
współpracy z sochaczewską Wyższą 
Szkoła Zarządzania i Marketingu. 
Kolejny będzie wymagał jeszcze in-
nej formy pomocy. Jako zarząd klu-
bu w miarach naszych możliwości 
będziemy starali się im to zapewnić. 

Inne kluby nie starają się 
„podbierać” młodych za-
wodników Orkana?
Oczywiście, że to robią. Nasz klub 
nieustanie dostaje pisma z zapyta-
niami. Polski Związek Rugby usta-
lił rozsądne warunki transferowe, 
tak żeby za jakieś śmieszne kwo-
ty, jak tysiąc złotych za wypożycze-
nie, inne kluby nie mogły od tak 
wziąć sobie naszych zawodników. 
Po pierwsze, zainteresowany klub 
musiałby zapłacić ekwiwalent na 
wyszkolenie zawodnika. Warun-
ki te jednoznacznie określił Polski 
Związek Rugby. Są one dla nas bar-
dzo korzystne, bo Sochaczew szko-
li najlepszą rugbową młodzież w 
Polsce. 

Jako przedstawiciel za-
rządu aktywnie działa też 
pan w stowarzyszeniu 
weteranów rugby Orkana.
Organizowaliśmy cykliczne 
mecze towarzyskie – Trening 
Noworoczny, mecze z oka-
zji Walentynek, Dnia Kobiet. 
Na pewno postaramy się po-
wtórzyć te wydarzenia też w 
przyszłym roku. Chcemy też 
dodatkowo zorganizować za-
wody z okazji Dnia Dziecka. 
Takie spotkania na boisku to 
dobra okazja do integracji po-
koleń sochaczewskich rugbi-
stów. Nasza młodzież gra ra-
zem ze starszymi panami, 
często zdarza się, że ojcowie ry-
walizują z synami. 

Za kilka dni drużyna we-
teranów Orkana wystąpi 
na turnieju w Siedlcach
Tak, w dniach 14-18 wrze-
śnia odbędzie się tam, IV edy-
cja europejskiego festiwalu we-
teranów rugby. Jedziemy grupą 
około 20 zawodników. Zagra-
my cztery mecze. Specjalnie na 
to wydarzenie mamy przygoto-
wane nowe koszulki. W turnie-
ju zagra 12 drużyn z całej Eu-
ropy, między innymi z Litwy, 
Hiszpanii, Francji. Polskę repre-
zentować będą tylko gospodarze 
zawodów oraz nasza drużyna z 
Sochaczewa. Chcemy nawiązać 
dobre kontakty z grupami z in-
nych krajów, żeby później za-
prosić ich do naszego miasta. 

Mamy najlepszą rugbo-
wą młodzież w Polsce, 
aktywnie działająca eki-
pę weteranów. A czy w 
planach nowego zarządu 
jest reaktywacja kobiecej 
drużyny „Tygrysic”?
Mam nadzieję, że uda się reak-
tywować „Tygrysice”, żeńską 
drużynę rugby, która była jed-
ną z pierwszych w naszym kra-
ju. Chcemy zaprosić na spotka-
nie wszystkie panie, które grały 
wcześniej w drużynie, a także 
te, które po rozpadzie „Tygry-
sic” występują obecnie w innych 
zespołach. Młode zawodniczki 
przychodzą też na treningi do 
Macieja Misiaka i w przyszłości 
mogą stanowić trzon odtwo-
rzonej drużyny. Istotną kwe-
stią będzie wybór trenera, który 
umiejętnie poprowadzi zespół. 
Jak do tej pory z największymi 
sukcesami pełnił tę rolę Marcin 
Stencel. Ale czy ponownie bę-
dzie chciał się podjąć tego zada-
nia? Zobaczymy. 

Bardzo dziękuje z rozmo-
wę i życzę Orkanowi wie-
lu zwycięstw, sukcesów i 
medali.
W imieniu zarządu Rugby Club 
Orkan Sochaczew zapraszam 
wszystkich do współpracy. 
Każdego wysłuchamy, każdy 
pomysł przeanalizujemy, niech 
każdy kto kocha rugby przy-
chodzi i działa z nami. Grajmy 
w RUGBY w Sochaczewie

Musimy wrócić do Ekstraligi
Rugby Club Orkan Sochaczew ma nowe władze. 7 sierpnia odbyło się nadzwyczajne walne zebranie członków klubu 
i zaproszonych gości. Wybrano nowy zarząd, którego prezesem został Robert Dłutek. O planach rozwoju sochaczewskiego 
rugby rozmawia z nim Maciej Frankowski. 
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O sytuacji w chodakowskim 
klubie piszemy od kilku tygo-
dni. Wszystko zaczęło się od 
zmiany nazwy stowarzyszenia 
z Bzura Chodaków na Bzura 
Sochaczew. Środowisko spor-
towe było oburzone tą decy-
zją. Swoją dezaprobatę wyra-
ził, m.in. na naszych łamach, 
burmistrz Piotr Osiecki. Kibice 
byli wzburzeni do tego stopnia, 
że treningi pierwszej druży-
ny odbywały się w asyście po-
licji. Niestety, to było tylko pre-
ludium do dalszych wydarzeń. 

Na tydzień przed rozpoczę-
ciem rozgrywek zarząd klubu 
złożył pismo do Mazowieckie-
go Związku Piłki Nożnej z de-
cyzją o wycofaniu drużyny se-
niorów z rozgrywek IV ligi w 
sezonie 2017/18. Drużyny, któ-
ra praktycznie przestała istnieć. 
Odszedł prawie cały pierw-
szy skład Bzury. Nie bez zna-
czenia była zła atmosfera, któ-
ra wytworzyła się wokół klubu. 
M.in. na tle wycofania zespołu 
z IV ligi w zarządzie doszło do 
rozłamu. Przeciwnicy tej decy-
zji podjęli próbę odwołania do-
tychczasowego zarządu, które-
mu przewodzi Paweł Trafalski. 
Na dziewiątego sierpnia zwoła-
li Nadzwyczajne Walne Zebra-
nie Członków Klubu. Podczas 
posiedzenia odwołali istniejący 
zarząd i powołali własny. Do-
tychczasowe władze nie uznały 

jednak tej decyzji, podważając 
prawidłowość zwołania „wal-
nego”. 

Rozpoczęła się wojna mię-
dzy nowymi i starymi (wy-
branymi 10 lipca na walnym 
zebraniu, które zdecydowało 
m.in. o zmianie nazwy klubu) 
zarządami klubu. Na szczęście 
wojna głównie na słowa, któ-
rą można śledzić w internecie. 
Padały inwektywy o uzurpato-
rach, kwestionowano legalność 
wyboru nowych władz itp. 

Oba zarządy złożyły do sta-
rostwa powiatowego wnioski o 
zmiany w składzie władz klu-
bu (w sumie trzy - dwa ze stro-
ny „nowego”, jeden „starego”). 

Po analizie dokumentów sta-
rostwo  podjęło jednak decyzję 
o zawieszeniu postępowania w 
sprawie wprowadzenia zmian 
w Ewidencji Uczniowskich 
Klubów Sportowych i Klubów 
Sportowych, o które wniosko-
wał zarówno „nowy”, jak i „sta-
ry” zarząd. Badany jest dru-
gi wniosek „nowego” zarządu. 
Starostwo powiatowe wydało 
również oświadczenie w spra-
wie Bzury Chodaków. Czyta-
my w nim m.in: „W związku 
z wątpliwościami i prawdopo-
dobnymi błędami w złożonych 
wnioskach, Starosta nie będąc 
organem władnym do kontro-
li poprawności merytorycznej 

uchwał, podjął decyzję o za-
wieszeniu postępowania wo-
bec klubu i jednocześnie kieruje 
w najbliższym z możliwych ter-
minów sprawę do właściwego 
sądu. Starosta zdaje sobie spra-
wę, że klub musi realizować na 
bieżąco swoje zadania, dlatego 
też dołoży wszelkich starań, aby 
sprawę załatwić jak najszyb-
ciej”.

Wydaje się więc, że wobec 
zawieszenia postępowania, na 
dziś legalnym zarządem jest 
ten wybrany 10 lipca kierowa-
ny przez Pawła Trafalskiego. 
„Nowy” zarząd zapowiada, że 
sprawy nie odpuści i również 
będzie walczył w sądzie. W pią-
tek 25 sierpnia odbyło się spo-
tkanie przedstawicieli Urzę-
du Miejskiego w Sochaczewie 
z władzami klubu, które fi guru-
ją w rejestrze starostwa. Uczest-
niczyli w nim burmistrz Piotr 
Osiecki, jego zastępca Marek 
Fergiński, naczelnik Wydziału 
Sportu i Organizacji Pozarzą-
dowych – Agata Kalińska oraz 
Paweł Trafalski wraz ze swoim 
zastępcą Grzegorzem Ciesiel-
skim. 

W czasie dyskusji u burmi-
strza zarząd obiecał, że przy-
wróci dawną nazwę „Bzura 
Chodaków”, z kolei przedstawi-
ciele samorządu miejskiego za-
deklarowali dalsze wspieranie 
działalności klubu. 

Sprawa dwóch zarządów 
Bzury trafi  do sądu
Starostwo Powiatowe nadzorujące stowarzyszenia działające w mieście 
zdecydowało o skierowaniu do sądu sprawy „dwóch zarządów” próbujących 
działać w Bzurze Chodaków. To kolejna odsłona konfl iktu w klubie, który po raz 
pierwszy w swej blisko 90-letniej historii wycofał drużynę z rozgrywek seniorów.

Pierwsza drużyna KS Or-
kan Sochaczew rozpoczęła 
sezon w płockiej B-kla-
sie wygraną. W sobotę 26 
sierpnia na stadionie przy 
ul. Warszawskiej pokonali 
Orkan Lelice 3:1

Pomimo zwycięstwa spo-
tkanie było kiepskim wido-
wiskiem, na bardzo niskim 
poziomie sportowym. Cie-
szy jednak zwycięstwo so-
chaczewskiej drużyny i trzy 
punkty na start. Wszyst-

kie trzy bramki dla Orkana 
zdobył Jakub Sobieraj. 

Znany jest już też pełny 
terminarz gier KS Orkana 
Sochaczew na rundę jesien-
ną. Przedstawia się on na-
stępująco:
3.09 (niedziela) Relax Miszewo – Orkan, godz. 17.00
9.09 (sobota) Orkan - Lwówianka Lwówek, godz. 17.00
16.09 (sobota) Zorza Szczawin – Orkan, godz. 17.00
23.09 (sobota) Orkan - Czarni Rempin, godz. 17.00
30.09 (sobota) Orkan - Szopen Sanniki, godz. 16.00
8.10 (niedziela) Sparta Mochowo – Orkan, godz. 11.00
14.10 (sobota) Orkan - Zjednoczeni Bulkowo, godz. 15.30
22.10.2017 (niedziela) Unia II Czermno – Orkan, godz. 15.00  

Zwycięstwo na początek

W sobotę 26 sierpnia na piasz-
czystych boiskach w Chodako-
wie rozegrano sochaczewską 
rundę Turnieju Miast w Siat-
kówce Plażowej. Przy ul. Cho-
pina zagrały cztery pary. 

Zagrano systemem każdy z każ-
dym, w sumie sześć pojedynków, 
do dwóch wygranych 21-punkto-
wych setów. Zwyciężyli Łukasz Le-
wandowski i Igor Kopeć, na drugim 
miejscu uplasowała się para Mar-

cin Kołodziejski i Jakub Sobolewski, 
trzecie miejsce zajęli Paweł i Bartło-
miej Jankowscy, a czwarte Krzysztof 
Rąg i Grzegorz Poddenas.

II Turniej Miast w Siatkówce 
Plażowej rozgrywany jest w sze-
ściu etapach. Oprócz Sochaczewa 
zawody organizowane są także w 
Łowiczu, Skierniewicach, Grodzi-
sku Mazowieckim, Mszczonowie i 
Żyrardowie. Wydarzeniu towarzy-
szy zbiórka charytatywna dla cięż-
ko chorego Mariusza Misiurę. 

W turnieju miast zagrały cztery pary

Już jako senior, sochaczewia-
nin Kacper Kopka zdobył ty-
tuł Mistrza Polski w brydżu 
sportowym. Dokonał tego w 
Sopocie, będąc członkiem dru-
żyny AZS Uniwersytetu War-
szawskiego, grając w teamie z 
Krzysztofem Cichym, Piotrem 
Jasińskim i Edwardem Su-
charda.

Międzynarodowy Kongres 
Bałtycki w brydżu sportowym 
odbył się w dniach 4 - 12 sierp-
nia w Sopocie. To jedna z naj-
silniej obsadzonych imprez 
brydżowych w Polsce, w któ-
rej bierze udział ponad 600 za-
wodników. W ramach kongre-
su rozegrano turnieju teamów 
(drużyn czteroosobowych) o 

mistrzostwo Polski w katego-
rii open. 

W czasie trzydniowych 
zmagań team Kacpra Kopki 
rozegrał 128 rozdań pokonu-
jąc 57 drużyn, w składach któ-
rych było wielu profesjonalnych 
graczy, zajmujących się bry-
dżem zawodowo. Dlatego też 
tym bardziej satysfakcjonujący 
jest fakt, że chłopcy występują-
cy z nim w drużynie, mający od 
16 do 20 lat, sięgnęli po zwycię-
stwo i tytuł Mistrzów Polski. 

Przypomnijmy, że team 
AZS to jeszcze juniorzy młod-
si, reprezentanci Polski w kate-
gorii U-20, którzy w lipcowych 
Drużynowych Mistrzostwach 
Europy w Samorin, w Słowacji, 
zajęli dziewiąte miejsce.

Kacper Kopka 
mistrzem Polski
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PIŁKA NOŻNA LEKKOATLETYKA

TRIATHLON

TENIS STOŁOWY

SPORTY WALKI

12 sierpnia czwórka 
Dragonów udała się a te-
ren poligonu wojskowe-
go obok Lublińca, by wziąć 
udział w XIII Biegu Katorż-
nika, określanym jako naj-
bardziej ekstremalny w Eu-
ropie. Kultowe już zawody 
– a raczej przeprawa przez 
bagna, jeziora i lasy - zgod-
nie ze swoim mottem „Ka-
tują, upadlają i mieszają z 
błotem”. W opinii uczest-
ników, był to zdecydowanie 
najcięższy „Katorżnik”. Aż 
trzydzieści osób nie zdołało 
go ukończyć.

Z najlepszym czasem 
spośród czwórki startują-
cych Dragonów bieg ukoń-
czył, zwycięzca swojej ka-
tegorii w czerwcowym IV 
Biegu Cichociemnych, Grze-
gorz Banasiak. Wbiegł na 
metę z czasem 2 godz. 38 
min, co dało mu trzecie 
miejsce w swojej kategorii. 
W tej samej grupie dziesiąty 
był Ireneusz Zawadzki z cza-
sem 2 godz. 51 min. Sławo-
mir Cypel z czasem 3 godz. 
34 min uplasował się na 68 
miejscu, zaś Ola Miałkos, z 

czasem 4 godz. 40 min, była 
122 wśród pań. Dla porów-
nania, ostatni z mężczyzn 
zakończył bieg po czasie 7 

godz. 21 min, zaś ostatniej 
pani zajęło to 7 godz. 54 min. 

Z kolei w sobotę 5 sierp-
nia Kamil Piegat udał się do 

Krynicy Morskiej, by wziąć 
udział w III Mistrzostwach 
Krajów Nadbałtyckich 
(ALMMA 135). Zawody te 
wyróżniają się niezwykłą wa-
kacyjną atmosferą, ale przede 
wszystkim lokalizacją – 
oktagon i mata są ustawio-
ne wprost na plaży, kilka me-
trów od Morza Bałtyckiego.

W takiej scenerii Ka-
mil kolejny raz udowodnił, 
że jego umiejętności wy-
różniają go na tle innych 
zawodników. Startując w 
turnieju seniorów wywal-
czył złoty medal w kategorii 
Ograniczonej Formuły Se-
nior do 66 kg. W walce fi na-
łowej nie dał szans swojemu 
rywalowi, poddając go już w 
1 min 46 sek. 

Drugiego dnia zma-
gań  rozgrywane były tur-
nieje brazylijskiego Jiu Jitsu 
w formule No Gi, czyli bez 
kimon. Tego dnia Kamil 
również udowodnił, że jego 
umiejętności walki w par-
terze znacznie przewyższa-
ją prezentowane przez jego 
rywali. Kolejny złoty krążek 
powędrował do niego.

Aktywne wakacje Smoków
Gdy latem większość udaje się na zasłużony wypoczynek, zawodnicy Dragon 
Fight Club biorą udział w morderczych zmaganiach. Reprezentanci sochaczewskich 
smoków wystartowali m.in. W  XIII Biegu Katorżnika i zdobywali medale 
w kolejnych zawodach Amatorskiej Ligi MMA.

Czwórka Dragonów z pamiątkowymi podkowami

Kamil Piegat wrócił znad morza z dwoma złotymi medalami

Drużyna Sokoła Budki Piasec-
kie wygrała w turnieju piłki 
nożnej w Karwowie, rozegra-
nym we wtorek 15 sierpnia. 
W zaciętym fi nale pokonali 
zespół „Walkower” - 3:2.

Do turnieju zgłosiło się osiem 
ekip. Grano po pięciu zawod-
ników w polu plus bramkarz. 
Drużyny początkowo zagrały z 
podziałem na dwie grupy. Na-
stępnie najlepsze zespoły zmie-
rzyły się w półfi nałach. Pierw-
sze sześć drużyn otrzymało 
pamiątkowe puchary, a najlep-
szy strzelec i bramkarz statuetki.

Najlepszym strzelcem zo-
stał, zdobywca pięciu bramek, 
Artur Fijołek z Sokoła Budki 
Piaseckie, a bramkarzem tur-
nieju wybrano Alana Toma-
szewskiego z drużyny Wodni-
stych Komandosów. Zawody 
sędziował Józef Szajewski.
Skład zwycięskiej drużyny Sokoła Budki Piaseckie: 
Bartek Kaczmarek, Tomasz Gral, Mateusz Bryński, 
Albert Kamiński (1), Artur Fijołek (5), Adrian 
Bylicki, Mariusz Bigraj, Rafał Dybiec, Paweł Kapłon.

Klasyfi kacja końcowa 

turnieju
1. Sokół Budki Piaseckie, 2. Walkower, 
3. Sticky Fingaz, 4. Wyhelikopterowani, 
5. Wodniści Komandosi, 6. FC Altana, 
7. KS Osiedlaki, 8. Błękitni Dębówka

Wygrał zespół Sokoła

Paweł Gozdowski jest drugim 
w historii powiatu sochaczew-
skiego zawodnikiem, który 
pokonał triathlon na dystan-
sie ironman. Jego wyczyn miał 
miejsce 20 sierpnia w Borów-
nie koło Bydgoszczy.

Śmiałkowie mieli przed sobą 
mordercze wyzwanie, składa-
jące się z 3,8 km pływania, 180 
km jazdy rowerem oraz marato-
nu, czyli 42 km biegu. Wszystkie 
te dystanse następowały bezpo-
średnio po sobie. Limit czasu za-
wodów wynosił 15 godzin.

Rywalizacja stała na bardzo 
wysokim poziomie. Sześciu za-
wodników osiągnęło wyni-
ki poniżej dziewięciu godzin. 

Warto o tym wspomnieć, bo w 
poprzednich latach, aby zostać 
mistrzem Polski wystarcza-
ły wyniki powyżej dziewięciu, 
a nieraz nawet 10 godzin. Tria-
thlon ukończyło 202 zawod-
ników. Paweł Gozdowski zajął 
122 miejsce w klasyfi kacji ge-
neralnej i 15 w swojej kategorii 
wiekowej. 

Reprezentacja Klubu Mara-
tończyka „Aktywni” Socha-
czew spróbowała swoich sił 
w Małym Memoriale Kamili 
Skolimowskiej, który obył się 
5 sierpnia na stadionie PGE 
Narodowym w Warszawie. 

W większości do składu 
ekipy „Aktywnych” we-
szli uczniowie klasy spor-
towej (2b) w Gimnazjum 
nr 3 w Sochaczewie – łącz-
nie dziewięć osób. Wywal-
czyli w sumie pięć medali: 
po dwa złote i srebrne oraz 
jeden brązowy. Sochacze-

wianie zdominowali kon-
kurencję pchnięcia kulą, w 
której zdobyli wszystkie me-
dale. Na najwyższym stop-
niu podium stanęli Łukasz 
Łukaszyk i Izabela Boguc-
ka, srebrne medali wywal-
czyli Wiktoria Zięcina i Jan 
Polczyński, brąz przypadł 
Konradowi Mielczarkowi. 

Ponadto w konkuren-
cjach biegowych na 100 me-
trów wystartowali: Aleksan-
dra Pietruszka, Weronika 
Lewandowska, Justyna Kar-
czewska i Daniel Nosarzew-
ski.

Z pięcioma medalami

Aż 27 zawodników i zawod-
niczek zagrało w letnim 
turniej grand prix w tenisie 
stołowym, który odbył się 
w niedziele 20 sierpnia w 
hali sportowej MOSiR przy 
ul. Kusocińskiego.

Ping-pongistów podzielono na 
dwie kategorie. W grupie, dzie-
ci i młodzieży, pierwsze miejsce 
zajęła Karolina Kukawska, na 
drugim miejscu uplasował się 
Adam Wójcik, a trzecią loka-
tę Dorota Baczyńska. Czwarte 

miejsce należało do Filipa Zyg-
munciaka, ostatnią lokatę zajął 
Mikołaj Zygmunciak.

W drugiej kategorii zagra-
ło aż 22 zawodników, którzy 
zostali początkowo podziele-
ni na cztery grupy. Ostatecznie 
pierwsze miejsce zajął Mate-
usz Selerski, drugie Artur Ka-
sprzak, a trzeci był Adam Ert-
man. 

Zwycięzcy otrzymali pu-
chary, a najmłodsi zawodnicy 
dodatkowo pamiątkowe me-
dale.

Człowiek z żelaza

Rekordowy turniej




